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Drogi rozwoju polskiego przemysłu 


Umowy handlowe z ZSRR umożliwiają długotrwałe planowanie 
zaopatrzenie i zbyt naszej produkcji 


WARSZAWA (PAP). 


Redaktor |piecza pokrycie potrzeb naszej gos- 


gospodarczy (PAP) uzyskał następu |podarki narodowej w niezbędne su- 


jące Informacje, dotyczące importu 
surowców z ZSRR. 


Dostawy surowców radzieckich o- |Włókienniczego na bawełnę w gra- | Radzieckiego 


degrały w wyzwolonej Polsce decy- 
dującą role- w uruchomieniu i roz- 
woju podstawowych gałęzi naszego 
przemysłu, 

Już pierwsza umowa handlowa, 
zawarta w październiku 1944 r. w 
warunkach toczącej się wojny, kie- 
dy niewielkie połacie, wyzwolonego 
wówczas przez Armię Radziecką i 
Wojsko Polskie, kraju były odcięte 
od węgla górnośląskiego, umożliwi 
ła przy pomocy węgla donieckiego 
przeprowadzenia pierwszej. kampa- 
nli cukrowniczej, uruchomienia za- 
kładów hutniczych Stalowej Woli, 
Rzeszowa i silnie zniszczonego włó- 
kienniczego przemysłu białostockie 
go. 
W miarę wyzwalania reszty tere- 
nów został uruchomiony polski prze 
myst hutniczy i metalowy, zięki 
dostawom radzieckiej rudy żelaznej 
i metali kolorowych. 

Przemysł włókienniczy ruszył 
rniejsca dzięki radzieckiej bawełnie 
i Inu, dostawy ze Związku Radziec- 
kiego skóry surowej umożliwiły u- 
ruchomienie przemysłu skórzanego, 
a dzięki radzieckiej celulozie ruszył 
przemysł papierniczy. 

Transport i rolnictwo "otrzymały 
samochody i-samólóty, naftę i olej 
gazowy do traktorów — przede 
wszystkim na skutek importu że 
Związku Radzieckiego, 

Zarówno dotychczasowe umowy, 
jak i nowa 5-letnia umowa, zabez- 


> 


Potworny proces w Japonii 


Kara śmierci 


za ludożerstwo 


LONDYN - (PAP) Amerykański 
trybunał wojskowy w Yokohamie 
skazał na karę śmierci przez powie 
szenie 5 JapońcyKów, a 4 innych na 
dożywotnie więzienie, za ludożer- 
stwo. 


Oskarżeni żywili się w czasie woj 
ny mięsem schwytanych lotników 
amerykańskich. 

13 innych oskarżonych zostało ska- 
zanych na karę więzienia od 8 do 25 
lat. 


o 


8 zostało uniewinnionych. 


Proces trwał 5 miesięcy. 


Togliatti 


zupełnie zdrów 


RZYM (PAP). Rekonwalescencja 
Togliattiego, sekretarza  generalne- 
go partii komunistycznej już się za” 
Rończyła. 

Togliatti, który znajdował się w 
okolicach Rzymu od czasu opuszcze 
nia kliniki, w której przebywał po 
dokonanym nań zamachu, przybył 
w piątek do Mediolanu w towarzy= 
stwie. kiłku współpracowników. 


Antyrobotnicze represje rządu włoskiego 


rowce i tak, dostawy radzieckie po 
krywają zapotrzebowanie przemysłu 


nicach od 70 do 80 proc., zapotrzebo- 


Wczoraj na 


i Opłata pocztowa ulszczona ryczałtem | 


wanie hutnictwa na rudę żełazną w 
40 proc, na rudę manganową — w 


80 proc. 


Dostawy surowców ze Związku 
zabezpieczają naszą 
produkcję przemysłową przed kapry 


KE reriu 


Min. Mołotow przyjął 


przedstawicieli mocarstw zachodnich 


MOSKWA (PAP). Przedstawiciele 
mocarstw zachodnich udali się w 
piątek o godz. 17 czasu moskiew- 
skiego na Kreml, dla przeprowadze 
nia nowej konferencji z ministrem 
Mołotowem. 

Jest to ósma rozmowa pomiędzy 
radzieckim ministrem spraw zagra- 
nicznych a osobistym wysłanni- 
kiem Bevina — Robertsem, oraz 
ambasadorami USA — Bedell Smi- 


Chleb 


them i Francji — Chataigneau. 

W obradach wziął również udział 
po raz pierwszy wiceminister Wy- 
szyński. 

Wczorajsza konferencja trwała 
godz. 55 min. Po rozmowie na Krem 
lu przedstawiciele mocarstw zachod 
nich udali się do ambasady brytyj- 
skiej, gdzie przystąpili natychmiast 
do opracowania raportu dla swoich 
rządów. 


sianieje, 


5 
4 


— Od 1 września 


WARSZAWA (PAP). 


Biuro cen, Marża zarobkowa hurtownika wy 


przy Min. Przemysłu i Handln psta |niesie zł, 200 za 1 q mąki żytniej 
nowiło z dniem 19. bm. nowe ceny |i zł. 500 za 1 q mąki pszennej. 


ne mąkę żytnią 80 proc, 


mąkę| Detaliści, w zależności od woje- 


pszenną 80 proc, oraz mąkę pszen- | wództw będą mieli marże 10—16 


ną 70 proc, 
Ceny tych artykułów dla pol- 


procent ceny zasadniczej. 
W związku z obniżką cen mąki, 


skich zakładów zbożowych, loco St. | miejscowe komisje cennikowe opra- 
odbiorcza hurtownika, zostają usta- cuja odpowiednią obniżkę cen chle- 
nowione w zależności od województw | ba pszennego i żytniego, 


za 1 kg mąki żytniej zł. 30.50 do 
32.50, za mąkę pszenną 80 proc. zł. 


51-do 52, za mąkę pszenną 70 proc.|się w zależności 


zł. 53 do 59. 


| 


Cena chleba żytniego ukształtuje 
od województw 
od zł. 36 do 37, 


sami światowego rynku kapitalisty- 


cznego, gdyż płacimy za nie w-g 
cen światowych, ustałanych na ca- 
ły rok, 


Nie mając zapewnionych dostaw 
ze Związku Radzieckiego narażeni 
bylibyśmy na ciągłą niepewność im- 
portu tych surowców, które jak np. 
paliwa płynne, metale kolorowe, itp. 
reglamentowane są przez światowe 
monopole kapitalistyczne i kartele 
międzynarodowe, regulujące dowol- 
nie podaż i ceny. 

Umowy zawarte ze Związkiem Ra 
dzieckim zapewniają dostawę do Pol 
ski niezbędnych surowców i dają 
gwarancję nieprzerwanej ciągłości 
pracy dla naszego przemysłu, a rów 
nocześnie umożliwiają trwałą i pew- 
ną lokatę nadwyżki naszej produk- 
cji przemysłowej na rynku narodów 
Związku Radzieckiego. 


| 


Światowy Kongres Intelektualistów 
we Wrocławiu zgromadził przedsta* 


wicieli nauki i kultury z całego 

świata. Urzędnicy Kongresu prowaa« 

dzą na specjalnej tablicy rejestra= 
cyjnej ewidencję gości. 


Dalsze wiadomości z Kon- 
gresu Wrocławskiego oraz wy 
powiedz; wybitnych Intelek- 
tualistów—podajemy na str. 
214, 


Coraz większe trudności 


produkcji przemysłowej w Anglii 


LONDYN, (PAP). — Przemysłow- 
cy budowy okrętów w Szkocji stwier 
dzają, że obecne przydziały stali 'dla 
tego przemysłu nie wystarczają dla 
utrzymanią produkcji na odpowied- 
nim poziomie i, że w najbliższych 
miesiącach należy spodziewać się 
zwolnienia wielu robotników. 

Mimo, że przydział stali dla angiel 
skiego budownictwa okrętów został 
powiększony na rok następny, ek- 


Proces apelac 


BERLIN, (PAP). Obrońca 
Schachta, dr. Schwammberg, prze- 
mawiając na procesie apelacyjnym 
w Ludwigsburgu, zażądał uniewin- 
nienia swego klienta. 
Schwammberg oświadczył, że wpra- 


wdzie Schacht przyznał się do udzia 


sperci sądzą, że podwyżka nie. zdoła 
już wstrzymać kurczenia się produk- 
cji i stanu zatrudnienia. 

Z centrum przemysłowego Bir- 
mingham w Anglii środkowej donos 
szą o ostrym braku drutu do wyro- 
bu sprężyn, lin kopalnianych i róż= 
nych innych artykułów. 

Braki te paraliżują prace zakła= 
dów, wyrobu śrub, rygli i podwozi 
samochodowych. 


yiny Schachta 


czynań nazistowskich, to jednak „W 
głębi swego serca“ rzekomo nadal 
był przeciwnikiem Hitlera. 

Jest rzeczą znamienną, że w. ciq- 
gu 3 tygodni procesu apelacyjnego 
Schachta, sąd ani razu nie przesłu. 
chiwał świadków oskarżenia, 


łu w całym szeregu zbrodniczych po 


MANIFESTACJE ROBOTNIKÓW BERLINA 


przeciwko polityce władz w zachodnich sektorach Berlina 


BERLIN (PAP). W czwartek 


i piątek doszło w Berlinie do ma. 


niiestacji robotniczych na tle ciężkiej sytuacji ludności w machod. 


nich sektorach miasta. 


W czwartek miało się odbyć kolejne posiedzenie Rady Miejskiej 
Berlina. Na porządku dziennym figurowało 11 punktów, nie było je- 
duak wśród nich ani jednego, który zajmowałby się merytorycznie 
takimi faktami, jak całkowite, lub częściewe przerwanie pracy przed 
siębiorstw w sektorach zachodnich, iak chaos i dezorganizacja finan 
sowego życia miasta wywołane wprowadzeniem przez zachodnie wła 


Haa 


Ze wżględu na ciężką sytuację 
w sektorach zachodnich frakcja so- 
cjalistycznej partii jedności wez- 
wała Radę Miejską do omówienia 
szeregu pilnych zarządzeń, jak wpro 
wadzenia jednolitej wałuty dla ca- 
łego miasta, przygotowania się do 


okupacyjne tzw. „marki b“ itp. 


zimy itd. 

W godzinach 
przed przed gmachem Magistratu 
zgromadziła się wielotysięczna rze- 
szą ludności pracującej, by poprzeć 
propozycje socjalistycznej partii je- 
dności. 


Prowokacyjny tajny okólnik min. Scelby 


RZYM, (SAP). — Fo manifesta- 
cjach włoskiego świata pracy, wywo 
łanych zbrodniczym zamachem na 
przywódcę włoskich komunistów 
Togliattiego, rząd de Gaspariego na- 
kazał prefektom zdławienie związ- 
ków zawodowych i prześladowanie 
ich przywódców. 

W trzy dni po zakończeniu strajku 
generalnego, minister spraw wewnę- 
trznych Scelba wydał do prefektur 
tajny ckólnik z nakazem podjęcia re 
presji w stosunku do robotników, 
biorących udział w strajku. 

Okólnik podaje: „Należy natych- 
miast podjąć dochodzenie w sprawie 
działalności każdej izby pracy i w 


stosunku do ich przywódców należy 
zastosować ostre zarządzenia, nie- 
zależnie cd tego, jakie stanowisko 
zajmują w związkach zawodowych*. 


W myśl tego zarządzenia w ciągu 
lipca i Sierpnia aresztowano w ta. 
łym kraju setki robotników, którzy 
brali udział w strajku generalnym, 
jak również aresztowano wielu przy 
wódców związkowych pod najróż- 
niejszymi pozorami, 


Jednocześnie rząd podjął represje 
w stosunku do komunistycznych bur 
mistrzów małych gmin w środko- 
wych Włoszech, szczególnie w Tos- 
kanii, w stosunku do byłych człon= 


ków organizacji partyzanckich w 
Emilii i w stosunku do innych demo 
kratów i przywódców ruchu ludowe 


go. 


Ostatnie aresztowania  przywód- 
ców związków zawodowych na Sy- 
cylii dowodzą, że reakcja rozpoczęła 
wysiłki, w celu wyniszczenia sił de- 
mokratycznych. 


Tych właśnie metod używa policja 


Demonstranci nieśli transparenty |cznie do przygotowań przed zbliża- 
z hasłami: „Ządamy jednolitego sa- |iącą się zimą, 


morządu, jednolitej wałuty i jedna- 


kowego zaopatrzenia”. „Żądamy 
misji Zarządu Miejskiego, 


Friedensburg przyrzekł, że będzie 


dy|się starał o zadośćuczynienie tym żą 


daniom robotników berlińskich i za 


Tymczasem na sali obrad przed- |PSWniał delegację, że Magistrat ma 
stawiciele partii socjal demokratycz |14da1 pozostać w swym obecnym lo- 
nej i stronnictw burżuazyjnych, w |531Uu w sektorze rądzieckim. 


oczywistym celu uchylenia się od dys 
kusji nad konkretnymi propozycja- 
jedności, 
popieranymi przez masy pracujące, 
- przeforsowali na konwencie senio- 
popołudniowych |rów odroczenie sesji Rady Miejskiej 


mi socjalistycznej partii 


na czas nieograniczony, 


Przewodniczący frakcji socjalisty- 
Lidtke 
stwierdził, że socjal demokraci, Unia 
i 
demokratyczna 
przygotowują zwołanie swych frak- 
cji w sektorze amerykańskim, co o- 
znacza, że stronnictwa te przystąpi 


cznej partii jedności Karl 


chrześcijańsko 
partia liberalno 


demokratyczna 


ły.do tworzenia „Magistratu zachod 
niego“, 


Gdy. demonstranci dowiedzieli się, 
że posiedzenie Rady Miejskiej nie 


dojdzie do. skutku, zajęli oni. w zupeł 


nym porządku gmach Magistratu, w 


którym odbył się następnie wiec, Na 
wiecu przemawiał Karl Lidtke, 

Uczestnicy wiecu wybrali 10-0s0- 
bową delegację, która odwiedziła 
burmistrza Friedensburga, zastępcę 
Luizy Schroeder. 


Delegacją zażądała, by mieszkań- 
com sektorów zachodnich nie prze- 


Luccune (południowe Włochy) i wyszkadzano w otrzymywaniu żywnoś 
Lavello (prowincja Potenza): aresz-|ci na terenie sektoru radzieckiego, 


towano tam 77 robotników rolnych, |by 


robotnikom wykwalifikowanym 


którzy protestowali przeciwko nie-|z sektorów zachodnich umożliwiono 
dotrzymaniu umowy zbiorowej przez|uzyskiwanie pracy w sektorze ra- 
dzieckim i by przystąpiono niezwło- | 


pracodawców; 


Prócz manifestacji przed Magi- 
stratem, w której wzięło udział 
przeszło 50 tys. osób, odbyły się rów 
nocześnie liczne demonstracje i wie- 
ce w różnych punktach Berlina. 

W piątek przed południem, tuż 
przed posiedzeniem plenarnym Rady 
Miejskiej, które wyznaczono ostate- 
cznie na godz. 10 tego dnia, odbyły 
się nowe demonstracje ludności pra 
cującej Berlina. 

I tym razem niesiono transparenty 
z podobnymi hasłami, co w czwar= 
fek i wykrzykiwano chórem: 

„Zbudź się Friedensburg! 
chcemy marznąć w zimie! 

Część demonstrantów wkroczyła 
do nowego ratusza, ażeby zakomu- 
nikować żądania ludności pracującej 
bezpośrednio Radzie Miejskiej. 

Jednakże przewodniczący, dr. 
Suhr: socjal - demokrata) wołał uchy 
lić się od bezpośredniego kontaktu 
z demonstrantami. 

Gdy rozpoczęło się posiedzenie, o- 
świadczył on, że w tych okolicznoś- 
ciach obrady nie mogą się odbyć, 
wobec czego odracza plenum do nie 
określonego terminu. 

Twierdził on, że dowiedział się, ja= 
koby zbliżały się nowe pochody de- 
monstrantów i skarżył się, że nie 
dysponuje policją dla zapewnienia 
„Koniecznego spokoju”. 


Nie 


„Str. 2 


KURIER POPUŁARNY 


Nr 23% (1021) 


Za pośrednictwem słowa, pisma, dzwieku I obrazu 


należy wyjaśniać ludziom, jaką grozą dia swiata jest wojna 


Rozbicie Niemiec daje pożywkę 


mówi na Kongresie Intelektualistów profesor Jan Dembowski 


dla niemieckiego nacjenalizmiu- 


W. godzinach popoładniewych, w drugżm dniu Kongresu — p 


odczytania Feznych depesz — zabiar 


intelektualiści świata: Prof. Tayi 
die), de Silva (Ceiton), Jerży Mon 


ali głos w dyskusji następujący 
or (W. Brytania), Ray Anaud (In- 
douse (Alger), Pram-Thoy-Thong 


(Vietnam ), Latimamańga (Madagaskar), Blackman (Indie Zachod- 
nie), Murzyn Punkey (USA) oraz przedstawiciel mdonezji Vertheim. 
W dnm wczornjszym, w trzecim dniu Kongresu obradom prze. 
wodmiczył delegat Włoch prof, Gutso, który udzielił, jako pierwsze- 
mi, głostt dawnermt premierowi republikańskiego rządu hiszpańskie- 


go profesorowi Jose Giral. 


> PSACYRY' śe s > £ p w s F ZAŚ niemiece 
Mówca poświęcił przemówienie o-|Abusch —z miasta rozbitego na Dlatego intelekdualiści niemieccy 
mówieniu prześladowań patriotów | dwie części. Przybywam z miasta, |walezyć będą o zjednoczenie Nie 
greckich, których poddaje się tortu- | „, którym nagonka przeciwko | miec. Walka ta jest częścią wieł= 
tôm i morduje. Mówca przytacza tù! demokracji została rozpalona doly.;a; batalii yS zka nN 

+ A e acC] LOS LE ‘p é $ z świecie + 
szereg nazwisk profesorów Uniwer- „Pad i jsej batalii o pokój na $y 
sytetu, zamordowanych, Tab więzio. 
nych przez monarcho-faszystowski 
rząd grecki. 


białości. 


przemówienie prof. |. Berbowstteco 


Następny mówca, prof. Mukarzew 
ski (Czechosłowacja) wskazuje, że 


As 3 Związek Radziecki zawdzięcza swe Po przemówieniach przedstawiele- | stwem przeciwko seniaszov ry 
Opisując strasziiwą tyranie reżimu | wszystkich intelektualistów hiszpań: zwycięstwa mad faszyzmem nie tylk- KR Atistrii, Rumunii Szwajcarii, Azer | kieme jest, že znacze się mi 
Franco, mówcą odczytał długą lstę|skich z prośba, aby Kongres w reżo-|XO sile oręża, lecz również swej | bejdzanui Belgii, głos zabrał wybit- | którzy dia swoich partysiwuwnych 


inielektualistów hiszpańskich, zamot 
dowanych przez faszystów. 

W końkłuzji prof. Giral oświad. 
czył, że dopóki Fłiszpania nie będzie 
pewna swych lóśów, pokój świato- 


lucjachs wych urnieścił potępienie 
frankistowskiegó reżimu. jako nië- 
bezpieczeństwa dla pokoju światowe 
go i jako hańby dia kultury. 


Z Kolet zabrał głos minister demo|— stąd płynie nakaz: imtelektualiści 


iuteresów oŚśmielają się grezić ludz 


przewadze na odcinku kultury. Roz-| ny intelektualista polski | 
| Dembowski 


wój świata wiąże się ściśle z POZO | 
„Barwa czerwona dominuje na na- | 


jem kultury. Rozwój świata hamowa | j kje |! 
ny jest przez podżegaczy wojennych | szyeh sztandarach, które widzimy tu 
na sali — rozpoczał prof. Dembow- 


prof. Jan 


| kości bombą atomowa. Przeciwko $ 
mat buntuje się każda nozciwa mysl- 
— mówi dalej 
wiemy jeszcze 


My intelektualiści 
prof. Dembowski 


wy pozostanie zagrożony. Mówca | kratyczn sza walczyć o pokój. ski. — To mie jcsł przypadek, to jest |coś innego, Wiemy, że wojny istme 
zwróci się do zebranych, w imieniu Kokkala. ( uacha | ryś wek j ; idz Sztandar Zwiazku Kadziec- |ją dlatego, że istriieją nader nielez- 
kiczo jest jednolicie czerwony, ale i|ne grupy | i dla Ei E, 
© e KU sztandar Stanów Zjednoczonych skła | jest v 
d À 0 y} r moczenie Niemiec da się z czerwonych f białych pasów, | wi, 
na sztandarze brytyjskim widnieje | łem. 
potężny czerwony krzyż i to jest naj| Na nas spada święty obowięńck z% 


jest częścią wielkiej batalii o pokój na Świecie 


mówi publicysta n 


Z wielkim zainteresowaniem wy 
słuchali zebrani przemówienia de- 


iemiecki A. Ahusch 


dział Abusch. — „Nasza walka o- 
żywiorta jest szczerą wolą napra= 


pośrednictwcm naszej pracy. 7%, pO- 
średniciweżm słowa, pisma, dżwięku. 
abraza cierpliwie i wytrwale tłunix= 
czyć Inaziom, jakie są istotne przy. 
czyny wojen i jak wielka jest zbie 
rowa potęga sił demokratycznych. 


głębsza istota sprawy. 

We wszystkich krajach ludzie pra 
cy mają te same ideały i te same it- 
teresy i mogą z łatwością dojść do 
porozumienia. 

Niejednokrotnie mówiona Ha tej 
sali o bombie atomowej. Ale bluźnier 


riemiecka na Kongres Pokoju sta-| 
hówcźó sprzeciwia się nagonce 
szówimistycznej i rewizjónistycz= | 


nej. reakcja nie= 


| 


legatż niemieckiego publicysty 

Aleksandra Abuscha. 
„Demokracja niemiecka jest w 

ogniu ciężkiej próby* — powie 


dzonych narodowi polskiemu iin- 
nym narodom przez Niemców”. 


Nowe działania ofensywne 


jaką prowadzi 


wieńia zbrodni i krzywd, wyrzą” | miecka na rozkaz swych mocodaw 


ców. 


„Na podstawie układów w Jał-| 
Abusch podkrestł, że delegacja cie i Poczdamie pragniemy poko- 
— uj. Pragniemy denazyłikacji, dë- 
tyzacji i demńilitaryzacji Nie 


Einstein i Charlie: Chaplin 


na czele „Komiietu Tysiąca" 


Kompromitacja Komisji Badania Działalności Antyamerykańskiej 


miec. Domagamy się pogłębienia 
przyjaznych stosunków z sąsiadu-| NOWY JORK, (PAP). — Utwotzo= nym „sukcesom, jekim „poszczycić 
armii demokratycznej W Grecji jącym z nami ñatodeim polskim”.| ny w roku 1948 izw. „Komitet Ty-jsię može“ Komi je badania: działał- 
PA: nę" di Pr . Tasma „Przybywam = zakończył, siąca* grupujący wybiinych pisarzy, ności antramerykań ' jest wya 
Bariy (PAP). Agencja Elefteri wano siedzibę 31 brygady faszystów - = uczonych i artystów — m., i wołanie w całym kraju Mistr 
ada donósi 6 pódjęciu przez ar- |skiej w Kilkis i wysadzonó tam w z kiem jego jes ra może mieć jedynie zgubao na£145 
mię demokratyczną Sżerega nowych | powietrze Akwedukf, Broń amerykańska — obubiikował oświadczenie, w|.stwa, 


„akcji-ofensywnych na terenie całej) W «czasie walk nieprzyjaciel żo- 


li 


któżyni domaga wies aby człdnkowie 


Tysię 


ji i ichi „JKotńttet ca“ podzł ga. wisdo 
uGrecji. * RA 41 stawił. na polu bitwy kilkudziesięciu przeciwko powstańcom stałajskim Kongresu wstrzyrmali doczodźania, | "e pr awia Ar WE AZS ii 
Na froncie Tracji — wschodniej | zabitych. NOWY JORK (PAP). Rząd U podjęte w żwiyżku Z ujawniemtewi | Tae j É się do zzerea y 
Macedonii kontynuowano s : 


ataki w 
rejonie Achladocholi — Dafñoudi i 
Brestiada, Zajęto szereg miejeco- 
wości, których ludność mięska wstą 
piła natychmiast dö sżereżów wojsk 
geń. Markosa, 

„W „Macedonii środkowej żaatadko= 


W Epirze doszło do silnych wałki 
w rejonie Sotwdi. Atak wojsk ateń-= 
skich, poparty lotnictwem i artyle- 
tig, załamał się, a w przeciwnatar- 
ciu wójśka demokratyczne 6dfzu- 
ciły przeciwnika z jego pozycji wyj 
ściówych. 


ł 


8. A, wyraził zgodę na. wysyłkę 
broni małokalibrowej na Malaje 
dla zwalczania powstańców. 

Pozwolenie wywozowe zostało 
zatwierdżzońe przez urząd zbroje 
hiowy Departamentu. Stanu, 


Marynarze polscy - mieszkancom Leningradu 


rzekomego „pierścienia  szpiegow= 
skiego” oraz położyli kres panósze- 
niu się komisji badania dziełalności 
antyamerylcańskiej. 

Oświsdczenie stwierdza, że jedy- 


bitnych działaczy 2 abelera 0 opara 


Z- 


cie jego akcji, zmierzającej 
wiązania Komisji badania dt 


Prezeska „URIGEF” w Polsce 


zwiedzi placówki i obozy letnie 


Da p r À Dnia 25 sierpnia przybyła do Pant. Lord jest pod silnym wraże- 
ry d ii R d Mi ki w Warszawy pańi. Oswald R. Lord, ż| niem dużego postępu w odbudowie 
rezy en a i a y ejs ej m. arszewy Nowego Jorku, na pięciódniowy pó-| Warszawy i powiedziała: 
€ 2 yt Lauma? $ : > P E 
Miodzźi marynarze ze Służby Pol- Przyjmując dary, wicebrzewodni= byt. „Nigdzie w Europie nie widziałam 


Wieczorem marynarze polscy spot 


(se, którzy, jak już donosiliśmy, na | czący leningradzkiej Rady Miejskiej| kali się w Domu Związku Pisarzy z Pani Lord, jako prezes amërykör tyle dowodów ciężkiej, wydafnój 1 
„pokładzie żaglówca „Geń. Zaruski” |prosił o przekazanie mieszkańcom | x skiego itotmitetu UNICEF (Migdzy=-]|ofiarnej pracy ludności dła odbtidös 


"eżyli w €żwartek wicepbrzewodniczą- 
-cehtt komitetu wykonawceżedo lenin 


przybyli z Gd$ni do Leningradu, wrę | Warszawy w imieńiu ludności prá- 
cującej miasta Szezere podziękowa- 
ña, podkreślając, że są ońe dowo= 
gradzkiej Rady Miejskiej Gałkino= i 


młodzieżą Leningradu. 


W czasie tego spotkania, które prze 
Szłó W serdecznej i przyjaznej atmo- 


sferze, gościom positim ofłarowano 


narodowy Fundusz Doraźnej Pomó- 
cy Dzieciom) brała bardzo czynny u- 
dział w pracach tej Instętucji. 


swych miast, co tutaj. 
Rytm i tempo odbudowy 
mnie, w czasie mej pierws 


wy 


jest dla 
ej tu byt- 


| 


: l si : W ezasje sweg bytu w Polsce, | ności wprost rewelacja" 
Í $ i detn serdeczne rivai IsćR4GE i ; 8i O W ezasje swego pobytu w lsce, | ności wprost rewelacja". 
„wi adres powitalny dla Leningradu dnai skan pi AE l pięknie ilustrowang monografię Le-| zwiedzi ona szereg placówek i obo- W sobutę pami Lord wyjeżdża do 
„od Prezydenta i Rady Miejskiej War 100 da PE ta eningradu i| ningtadu, zów letnich, korzystających  żyw-|Pragi dla obejrzenia prac UNICHE: 


“mi jesźcze przelotne opady. 


"nocy do plus 20 stopni ña połud- 


szawy, dráž Syteńę z brofiżu, Warszawy. 

Dla młodych leningradczyków ma 
rynarze polscy wręczyli odznakę 
swojej organizacji. 


pn 


Prognoża pogody 


Zachmurzenie zmienne, miejsca- 


I prowadząca do enisncypacji 
sprawy dziecka od średniowietzne- 
go 
bowiązkowej opieki, która rożpo= 
ezyna Się już z chwiłą poczęcia, 
przez udzielenie pomocy jego mat- 
GE, 


Maksymialńa temperatura w cig- 
gu dnia od plus 15 stopni na pôl- 


ńiu kraju. 
„Umiarkowane wiatry z kiertm- 
ków północho = zachodnich. 


£ 


Zagadnienie dziecka znalazło się 
na nowych torach dopiero w oltre= 
sie zdobywania przez klasę robot- 


ka w Helsnowie, Warszawie j Ja- 
strzębiej Górze, z koloniami t pół. 


poglądu o miosierdziu do 06- |kolońiami. Na ws! nie było pra- 


wie żadnej działalności o szerszym 
zasięgu. Kilkanaście  dziecińców 
przy Kolach Gospodyń w okresie 
żniw nie wayio na szali, Działal- 
ność RTPD przed wojną miała z 
natury tzeczy ograniczońy zasięg. 


Dopiero po dojściu do władzy ra 


ność! dostarczanej przez UNICEF. 


RUDNA i ciężka była droga |steczkach z trzema Domang Dziec. zasięgiem około stu tysięcy dziecj 


i młodzieży, 


RTPD jest orgatizacją wycho- 
wawczą, obejmującą swą działal. 
ncścią dzieci ludu pracującego w 
ieście i na roli. Do wykonania te- 
go wielkiego zadania stanie razem 
z RTPD druga powojeńna otgani- 
zacja wychowawcza — Chłopskie 
fPowarzystwo Przyjaciół Dzieci. 


w Czechosłowacji. 


Sprawa dziecka - sprawą narodu 


Niełatwa droga - Rozrost RIPD - Sojusz robotniczo-chłopski 


wodńiótwomm mii. Oświaty tów. 
Sxtzeszewskiego powołano komitet 
połączeniowy, Którego 2adańiem 
jest przygotowanie zjazdu podącze 
niowego. W paździetajku br. odbę 
dą. się zjamły obydwa towarzystw 
i powołanie Robotfuiczo-Chiopsk'e- 
go Towarzystwa Przyjaciół Dzzecł, 

SZYSTRIE miarodajne czyn- 

nik! w Polsce rozumieją wa- 
ge zagadnienia. Dziecku należy się 


A; Bł r ) AVANT E , | 137 ehłopsko = ataicag by państwie demokracji ludowej 
Ladd (187. LD 000 |sicza wpływu na władzę. doiników i ćhłoków Wr, ÓŚ wj OFUBE" OBIOpOKO = POWOLNY OZ obieka | Godaidko ważniej 
l a | | Aa: i e nara S IAY. jest nakazem o zasadniczym |pełna opieka j co daleko wazniej- 
> ZĘ Wywależońe ustawodawstwo o Lublinie RTPD pcdjęto działalność |„aaczenin. Między wsią a miastem |sze — wychowanie odpowiadające 

: ódhron'ę pracy młodocianych po-jnà niepofniernie szerszą skalę, Ojyie ma sprzecznych Mteresów, pla |Heresor, ha których opiera Się 


tożyła kres wyżyskówi dzieci, źró» 
pumiano, że sprawa dźżiećka jest 
kapitalnym zagadnieniem społecz- 
nym, Tak przed trzydziestoma laty 
powstało Robotnicze Towarzystwo 


jakiej nie można było mysleć w 
Pólscć za rządów ssuaeyjnych. 


W ramach RTPD stanęły do prà 
cy obydwie partie robotnicze, PPS 


nowana gospodarka lączy jedne za 
nienia z drugimi, celem realiza 
leji nakreślonych zamierzeń w inte 
resis i ku pożytkowi całego spole- 


z 


ustrój. WEżvs ae glemsel- 
fere wycho- 
ukrócone w 


interesie natodu. 


ty, zakłóca: 
wawes Musza 
interesie dzieci, W 

zadanie 


być 


to. spelni Robotnicza 


Przyjaciół Dzieci — RTPD., powo- |: PPR. Już dziś mogą się oñe pó. czeństwa. Nig zachodzi potrzeba Ghiemkie Towstzatwo: Pan 
tene do działalności przez PPS. szęzycić nie lada S$ukeśsemi. Oto | Senia pracy wśród dzieci. Współ |*=P"*'€ >PWARTYBIWO? E XEYJAS 


fpi 
3 


iat doł. A k RIPI było jedyną organizacją |kiika cyfr: 176 oddziałów. 14 de- ne planor e i współna akcja na Dresi otoczene pomocą p przy 
j 4 ry a iaiT PN "1 K i r A ` A zz x 3 : z z: = 
Sypiąc dolary, Amerykanie a klasowym  socjalistycz= jiegatur w miastach wojewódzkich, |wsi i w mieście da w  rezuitate j + partii politycznych, Centa 


Nie przebierają w Srodkach: 

Dziś już zmienili Iwa btytyjskiego 

W „POKOJOWEGO” kotka. 
W. BOR, 


nym światopoglądzie W oparciu 
o klasowe związki zawódowe i par 
tie rozwijało ono ożywioną dziae 
łalność w czterystu miastach i mia 


robi, Demy Dziecka, bufży. dzie. 
siątki świetlic, przedszkola, szkoły, 
gimnazja, licea pedagogiczne, kolo 
nie i półkolonie, obejmujące swym 


zbratanie dzieci chłupskich | robot 
niczych, Rozmowy połączeniowe za 
początkował tow. premier Cyran- 
kiewicz; po konferencji pod prze- 


KÓW Z8Wwodda 
Chłopskiej. 


D. Kłuszyńsia 


talnśj Kómiżji Zwią 
wych i Samopomoty 


(144,3 


Nr 23% (1021) 


„I tak przyjdziemy..” 


SZKOŁA 


W okresie wczasów organizuje 
się: Kolonie i półkolonie dla dzieci 
i' młodzieży. Na kolonie zjeżdźaja 
się uczestnicy z bliższych i dal- 


szych okolic, nawet z jednego krań |młodszych 


jdoń dzieci- z tymi, które się do 
przedszkola nie dostały, widzimy 
dopiero w pełni ich znaczenie j war 
tość. Taka sama rola jaką dla naj 
odgrywają właśnie 


cs Polski na drugi. Półkolonie niajprzedszkola, musi hyć wyznaczona 


tomiast obejmują dzieci 


danego |świetlieom, Należy więc opracować 


miasta, nawet dzielnicy. Na półko |płan działania, żeby w każdej miej 
loniach dzieciom powodzi.się do- |szówości, gdzie są większe” skup- 
brze, Otrzymują one smaczne, ka. |slia robotniczć, można było otwo- 


lorycznie dostateczne odżywianie, 
mają zapewnioną troskliwą i facho 
wą, opiekę. ŁA 

W Gdyni np. półkolonie miesz- 
czą się w lokalach RTPD, w. świe- 
tlicach, czynnych przez cały rok 
szkólny. Maksymalna pojemność 
jednej świetlicy dochodzi do 100 
dzieci, W okresie jednak półkoloni: 
mieszczą one 250 dzieci, Przeważa 
jąca większość —..półkolonistów” 


prósi o zapisanie do świetlie. Rodzi | 


ce półkolon'stów rozumują Słusz- 
nie, że umieszczenie dziec! w świstli 
cach rozwiąże im w poważnym 


stopniu problem wychowawczy, że | 


zapewni ich „pociechom“ fachowa 
opieke w ciągu roku. 

Sprawie .świstlic poświęca sie 
wiele wysiłku wychodząc ze słu- 
sznego założenia, że dziecku robot- 
niczemu należy matwić naukę (pro 
biem szczególnie pilny wobec wciąż 
jeszcze trudnych warunków miesz- 
kaniówych), zapewnić odpoczynek 
i nadać wychowaniu właściwy kie 
runek. Dzieci prosza o prawo uczę- 
szczania do świetlic, piszą.z całą 
natarczywością, grożąc że „i tak 
przyjdą”, chociaż nie będą zapisa- 
ne. i 

Tysiące dzieci garnie się do 
świetlie, które stały.się ważnym 
pomocniczym „elementem wychowaw 
czym, Szkoła nie może spełnić te- 
go zadania co świetlica. Szkołą i 
świetłica w swej pracy wychowaw 
czej uzupełniają się. Można być 
spokojnym o wychowanie młodego 
pokolenia, jeżeli czas wolny od nau 
ki młodzież spędza w świetlicy. 
Wpływ i znaczenie świetlicy iltstru 


je nam w dużym stopniu porów- | 
nawczo—przedszkole, gdzie dzieci 


spędzają cały dzień. 
Na , przykładzie 
przez porównanie uczęszczających 


Sztandar dla jednostki KBW 


i od załogi 


W niedzielę o godzinie 8. rano|ezym nastąpi defilada. 


przedszkola 


rzyć świetlicę. 

Najściślejsza współpraca z 
Związkami Zawodowymi otwiera 
zagadnieniu wielkie możliwości, 
Właśnie Związki dysponują w ca- 
łej Polsce tysiacami lokali, w któ- 


czysz bramę Miejskiego 
Dziecka im. Józefa Joteyki przy 
ul. Łucji 31 uważaj na siebie bacz- 
nie. Z chwila tą bowiem Staniesz 
przed najsurowszymi sędziami a 
jednocześnie przed gromadką bied 
nych, nieporadnych istot. Każdy 
twój ruch, każde słowo czy Uczy- 


nek zostanie tu zbadany«: ocenio- łączy, brak opieki 


ny z podwójną surowością. 

Jeśli przejdziesz mimo drzemią- 
cego na słońcu kota, 
skawszy, jego futerka, 11-letni Jó- 
zo, umieszezony tu z powodu nie- 


Egzaminy wstępne 


r" z E 


Ai ad ka = "o = „4 s X = a PW "M. o" ka. 5 4% 7 b EJ 
i l 
KURIER POPULARNY Sfr. $ 


ŚWIETLIC 


ależy ułatwić naukę robotłniczemu dziecku 


rych są świetlice dla młodzieży ro 
botniczej. Prowadzono już rozmo- 
wy z Wydziałem oświatowym 
Centr. Kom. Związków Zawodo- 
wych, żeby wydzielono sale dla 


świetlic. Sprawa utknęła na mart-. 


wym punkcie, bo nie było dosta- 
tecznego personelu przeszkolonego, 
W miedzyczasie RTPD i Minister- 
stwo Oświaty przez kuratoria i 
inspektoraty prowadziło kilikumie- 
sięczne kursy į kilkaset słuchaczek 
ma już kwalifikacje, potrzebne do 
prowadzenia świetlic. Sprawa jest 
pilna, Należy podjąć szybka akcję, 
żeby w systemie. wychowawczym 


SŁOWICZA KLATKA 


Jak wychowuje się dzieci zaniedbane moralnie 


(p) Jeśli kiedykolwiek przekro. |bezpiecznych skłónności sadystycz|jącą lecz wychowującą, zwracają- 
Domu |nych. natychmiast zapisze to naje% po pewnym okresie społeczeń- 
twój minus. Taka bowiem dziwna jstwu dzieci wyprowadzone ze Stra 


jest psychika tych dzieci, trudnych 
do prowadzenia upośledzonych 
psychicznie, patrzących na otocze 
nie przez negatyw własnych żamy- 
sień i postępków. 

Wojna i okupacja, a coz tym się 


dzieckiem 
stko to jest jeszcze widoczne. Szko 


iy, instytucje społeczne, poszcze 
gólne rodziny zgłaszają się po ra- 


tunek, nie mogac ani zrozumieć, 
tym bardziej zaradzić złym 


do szkół muzycznych instynktom swoich. dzieci, nie wia- 


Ludowy: Instytut Muzyczny. przyj 
nruje zapisy kandydatów na wszyst- 
kie wydziały: do. swoich szkół mu- 
zycznych w Łodzi, 

Egzaminy wstępne odbędą się w 
dniach od 6 do 11 września, 

Zapisy przyjmuje i informacji u- 
dziela sekretariat Ludowy Instytutu 
Muzyczńiego w Łodzi, ul. Jaracza, 19 
tel. 265-01 tylko do dnia 31 sierpnia 
BAB >| 

Starzy uczniowie winni zgłosić 
się'na lekcje w dniu 1 września, 
Bac jędńak do dnia 4 września 
b. r, 


PZPB Nr 1 


Po: wspól. 


ma placu "ćwiczeń Oficerskiej Szko |nym obiedzie'w ogrodzie PZPB Nr 
ły M.O. "Tymienieckiego 16 6dbe_ |1 odbędzie się zabawa. 


dzie się uroczystość 


wręczenia |- 


"W. skład © Komitetu Fundacji 


sztandaru: jednostce K. B. W. w Ło |Sztandaru wchodzą: Dyrektor Na- 


dz: ufundowanego przez załogę fa. 
bryczną PZPB Nr 1. 

Na program urd 
się między -innymi 


akt poświęcenia, sztandaru, wbija. |tarze PPR tow. Kaczmarek 


nie gwoździ i wreszcie, przemówie- 
nie okolicznościowe i przysięga po 


czelny PZPB. tow. Nowicki Jan, 


r Przewodniczący Rady Zakładowej 
czystości złożą |tow. Kargel Stanisław, I sekretarz 
Msza. Polowa, |PPS' tow. Kulesza: Marian, I sekre 
Tas 
deusz, Przewodniczący Z.M,P. kol. 
[Koperski Bolesław i in. 


` 


W PZPB nr l w tkałni na 13 krosnach 
wyróżniły się Julia Kowalczyk (123,4; 
proc), Józefa Krzyżaniak (120,7  proc.), 
Irena Malinowska (117,5 - proc.). „ Na. 
„Szóstkaucho* uzyskąły tkaczki: Melena 
Pukowska 163,2 proc., Anna Ramus 140,7 
proc. è 

W PZPE ur 4 majster Władysław Fi- 
lipczak (tkalnia autom.) uzyskał 151 proc., 
u Józef Krzyżanowski 129 próc. 

W PZPB nr 6 w przęgzalni (750 wrzec 
wysunęły się na czoło "Helena Zapłotna 
proc,), Maciejewska Ewa (140,9 
SCW Olejniczak Genowefa (140 proc). 
W fkalni (p szóstki“) odznaczyły się — 
Szezepaniak Janina (153,6 proc.), Maria 
Wiśniewska (162,8 proc.). 

W PZPB.nr 8 w przędtatni (820 wrze. 
4 strony) wyróżniła się Muita Świerczyń 
ska (464 proc.) i Genowefa Ambrożczyx 
(175 proc.). W tkałui (4 krosna) osiągnęła 
Marin Bartczak: 186 proc., Stefan Bawo- 
Ink, tkacz na 4 krosnąch, uzyskał 190 
proc. 


osiągnęły: Anna Jeruzal 160 
Balcerzak 157 proc. W tkalni na 6 F 
snacli 
(160,3 proc.) i 
proc.). 

'W-PZPB nr 14 w przędrałni (864 wrze. 
cion) zdobyła Maria Zuterek 16% proc.. ù 
w tkalni (6 krosien) Helena Doliwa 145,3 


prag. © * 

W. PZPE w Pabianicach wyróżniły sie 
prządki (750 wrzec.) Stanisława Wiele- 
bińska (159, přec); Bronisława Spioncek 
(42,6 proc.) Na „czwórkach* uzyskały 
Helena świstek 181,9 pras., Ta 


1ro= 


Bujnowicz 172,2 proc. 
W PZPB w Rudzie Pabianickiej w prze 
dzalni osiągnęły Maria Mikulska (3 stro 
nx) 175 proc i Maria Nowak 165 proc. 
W (tkalni na 10 krosnach wyróżniły się 
Genoweia Warcholińska 169,9 proc. i He 
lene. OQleśniewicz 166,5 proc, Na krosnach 
uzyskały Janina Stramska 168.2 proc. i 
Marta Majer 139,6 proc. Na „szós(- 
kach“ Józef Skiba zdobył 150,9 prec; 
i 


nia gruźlicy. 


Zawodowych 


żyć, polegających na niewystawia- 
niu, 
W PZPB nr 9 w przędzalni (3 strony) | Dłoczków 

roc Maria | Pociągnięto 


wyróżnili się: Józef Zakrzewski | riss i r: 
Stanisław Knbik (152,3 |tów rzemieślniczych, oraz kilku le- 


„|domo „po kim i skąd cdziedziczo- |Instytucie 
nych, Personel składający się z 


wykwalifikowanych pedagogów i 
wychowawców nei łatwą ma robo- 
tę, tym bardziej, że stosować tu 
wolno wszystkie metody, za wy- 
jątkiem kary cielesnej. Trudności 
te napotykają się zwłaszcza w po- 
czątkowym okresie pobytu chłop- 
ca, który nie zdołał się jeszcze 0- 
swoić z nowymi warunkami. Zda- 
rzało się,że nie razi nie dwa tacy 
nowicjusze stanowili paważne nie- 
bezpieczeństwo dla otoczenia, zwła 
szcza starsi, ze skłonościami sa- 
dystycznymi, zbrodniczymi, 
Pomyślny teraz, jak wielkie zna 
czenie dla naszego życia ma dzia- 
łalność takiej instytucji, Instytn- 
cji, która jest wprawdzie „klatką 
słowiczą”, ale klatką nie deprawu- 


Z całego kraju . 


GIMNAZJUM DLA GRUZŻLIKÓW 


W. Szklarskiej Porębie otwarta zo 
stanie nowymi rokiem szkolnym 
jedyna w swoim rodzaju szkoła, 
mianowicie koedukacyjne gimna- 
zjum1 dla dzieci dotkniętych grużli- 
cą,* Gimnazjum mieścić się będzie w 
specjalnym budynku, położonym w 
aiedalelciej odległości od lasu iglas- 
tego. Przy szkole czyńna będzie bur 
Sa, która nosić będzie właściwie cha 
rakter sanatorium, ponieważ będą 
w niej ordynować lekarze specjali- 
ści i będzie zaopatrzona we wszyst- 
kie urządzenia. potrzebne do lecze- 


z 


NADUŻYCIA „BLOCZKOWE* 

w Warszawie przeprowadzono ak 
cję kontrolną przedsiębiorstw. Kon- 
trolerzy z Ochrony Skarbowej, Zw. 
i urzędów  podatko- 
wych stwierdzili całą masę nadu- 


lub niewydawaniu kwitów z 
skarbowych kupującym. 

do  odpowiedzialności 
łaścicieli sklepów i aptek, warszta 


SZROLA PRACY SPOŁECZNEJ 
TUR 
w ŁODZI, ul Skorupki Nr 6—8 
Telefon -1453-3 


Liao 


Egzaminy wstępne na wszystkie 
ser4stry rozpoczną sje w ponje- | 

działek 30 sierpnia o godz, 16. 
Wykłady rozpoczną się w czw2r- 

tek 2 września o godz. 17. 
Informacje i zapisy codziennie 

w godzinach 10—11 į 15—17, 
(PAP 3725) 


domowej nad |dytów na rozszerzenie opieki wý- 
dwu, trzy czy, cztero- |chowawczo-izolacyjnej nad dzieć- 
letnim, wychowywanym; przewaź. |mi i młodzieżą, W kartotece Wy- 
nie pogła- |nie w zaniedbaniu, na ulicy, wszy- |działu Oświażowego Zarządu Miej- 


a 


_ Jubileuszowe gadulstwo | 


Prawdziwy felietonista; nawet 
ryjczyk jest zawsze Żydent 


wiecznym tułaczem, Ahasverem, 
wiecznie w. pogani za nową treś- 
cią, za nową koncepcją dla swo- 
ich felietonów. 

Takim właśnie Ahasverem je- 
stem ja również, Wiecznie głod= 
nymi oczami, wiecznie nienasyco 
nymi uszami wchłaniam w siebie 
wszystkie dziedziny życia i ludz- 
kiej duszy, aby znaleźć choć łs= 
tlerkę pomysłu do telietonu, któ 
ra po tym rozpali się w. problem. 

Na drodze. tych poszukiwań 
zdarzają się często zabawne nie- 

rozumienia. . 

Kiedy w ubiegłym roku miesz” 
kałem na Dolnym Śląsku, marzy 
łem o tym, by napisać oryginal- 
ny felieton. o obłąkanej dziewczy* 
nie. Wszędzie szukałem wariatów, 
żeby- ich studiować. Pewnego dria 
spostrzegłem na ławce  wrocler 
skiego ogrodu człowieka, który 
siedział z wędką w ręku i był 
przekonany, że łowi ryby w piek 
nym klombie kwiatów. a 
Zrozumiałem natychmiast, że 
to wariat. Podszedłem do niego 
czym prędziej, przysiadłem się i 
po kilku minutachy ,zawarłem z 
nin znajomość. Mało tego, — 
zdołałem nakłonić go, ażeby zjadł 
ze mną Śniadanie. W restauracji 
wariat w dalszym ciągu trzymał 
przed sobą wedke i niby to łapał 
ryby, co jednak nie przeszkadza- 
ło mu wybierać. z karty raidroże 
sze potrawy i napoje. Wreszcie, 
gdy śniadanie nasze dobiegało już 
do końca, pełen współczucia, sa- 
ałem „mojemu* wariatowi pý- 
tanie: „Czy dużo już pan ziapał 
na tę wędke?* Ni ŻĘ 
TA òn na to: „Pan już jest 
zwarty! YU 

Takie. male rozczarowania nie 
powstrzymują mnie jednak od 
dalszych poszukiwań, rozmaitych 
tematów. ) 

I dziś właśnie z rasa, gdy się 
budziłem wykrzykriałem: „Eure 
ka! Mam temat! : em 

Fałszywa skromność. jest zaw- 
sze gorsza, „niż uzasadniona dus 
ma i-z tą dumą przystępuje dzi- 
siaj do pisania niniejszego felieto 
mu, zwłaszcza, że stanowi nw 
bryce „Kwaśne jabłka” wztu 
szający jubileusz. Jest to mój 25 
felieton: ra tym miejscu, A 
Nikt chyba nie zaprzeczy, że 
argines ten na trzeciej Stronia 
naszego „Kuriera“ jest zasadni: 
czym składnikiem gazety, bez któ 
rej nie mogłaby się. ona obejść. 
Czy Łódź: jest do: pomyślenia bez 
brudu na ulicy, :bez ogonków do 
sklepów bławatnych, albo też bez 
ytryn sprzedawanych na ulicy? 
Tak samo nie mógłby istnieć „Ku 
riet“ bez „Kwaśnych jabłek". 
się zwróce. do. Was, 


nie było szkodliwych luk, ażeby 
dzieci i młodzież objąć opieką pla- 
nową uzgodnioną z interesemi na- 
rodu. Należy dążyć do wyłącze- 
na dwutorowości w wychowaniu, 
szkodliwej z każdego punktu wi- 
dzenia, i 

W najbliższej przyszłości wszy- 
stkie dzieci, które nie mają w do- 
mu „swojego Eata“ powinny ma- 
leźć miejsce w świetlicy, w której 
będą mogły spędzić kiłka godzin 
w atmosferze przyjacielskiej, za- 
prawiane do współzawódnictwa na 
tym małym odcinku, jakim jest 
świetlica.(d). 


sznych nałogów, dzieci uratowane 
od więzienia czy szubienicy. 
Niestety możliwości materialne 
tego rodzaju akcji są „minimalne. 
Miasto boryka się z wiołoma tru- 
dnościami, nie może uzyskać kre- 


skiego jest/zarejestrowanych 0- 
koło 200 dzieci zgłoszonych do izo- 
lacji. wychowawczej, a tymczasem 
Zakład Zakład im. Joteyki dyspo- 
nuje zaledwie.50 miejscami. - , 

Codziennie w Państwowym 
Higieny  Psychicznej 
przy ul. Narutowicza 59a, oraz w 
Miejskiej Poradni Psychologicznej 
przeprowadza się badania dzieci, 
ze w poważnym procencie kwali 
fikują się do zakładów. ` specjal- 
nych. A tymczasem zakładów ta- 
kich wciąż brak. 

Społeczeństwo powinno zdać so 
bie sprawę z konieczności mądrej 
opieki nad młodzieżą, z wartości 
każdej jednostki, którą. „można 
przywrócić krajowi i w rezultacie 
prydść naprzeciw trudnościom miej 
skim na tym odcinku. Liga Kobiet 
lezy inne organizacje społeczne mo 
głyby porozumieć się z Wydziałem 
Opieki Społecznej Z.M., a może 
wtedy, wspólnymi siłami można 
byłoby problem ten rozwiązać, 


'dziś 


karzy - dentystów. W paru wypad- 
kach wystawione kwity nie były 
zgodne z kopią. Winni będą musieli 
zapłacić grzywny pieniężne:w Wy- 
tokości cd 10 do 30 tys. zł. 

Kontrola zostanie wkrótce jeszcze 
bardziej wzmożona,. , 


Tu nie ma. 
zadnego ryzyka! 


Za nabytą książkę płacisz tylko 
nominalną wartość 


ja 


wątpię, że każdy z Was jest praw 
dziwytm patriotą: lokalnym), co 
działo się w Łodzi rp. w dnia zo 
maja rb., to ria pewno nie każdy 
z Was będzie pamiętał. Ale pro. 
szę wziąć: komplet naszej gazety" 
z ubiegłych miesięcy, a ptzekone= 
cie się, że nie było Ari jednego 
ważniejszego zdarzenia, czy plot- 
ki w Łodzi, które by nie znałażły. 
echa. i odbicia w tej naszej prze* 
milej, społecznej rubryce, ZW 
Dlatego też proszę mi wyba- 


a ponadto bierzesz "udział 
w losowaniu , 
bezpłatnych premię książkowych 
wartości ponad 1-:000.000 złotych 
Będąc na Wystawie Ziem Oazy- 


skamych we własnym interesie 


idź do Księgarni „WIEDZY 
Wrocław — Rynek 14 


zyć, że pozwoliłem Sobie, . w 
Każda książka „WIEDZY“ nabytajjdniu mojego  „kwaśnojabłeczńe” 
w tej księgarni może Cię uczynićjgo* jubileuszu, poświęcić dzisiej- 


żem  oprawnego kompletu 


ży telieton tej z żyłecze 
dzieł, wartości 50.000 zt, y z tej bardzo pożyłecz 


nej rubryce naszego pisma, któ- 
rej się to przecież nalezy, chor 
ciażby z tego względu, że dzięki 
rej zarabiam na zupełnie przy- 
wofte utrzymanie. ~ 3 


Premiowa sprzedaż książek 
„WIEDZY* odbywa się tylko w cza- 
Se trwania WYSTAWY ZIDM 

ODZYSKAN YCH. 


Losowanie w dniu zamknięcia 


W. BOR. 
Wystawy. 
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„ KURIER POPULARNA _—_. 


NE. 237 (1027) 


Z OBRAD KONGRESU POKOJU 


W 2 dniu obrad Kongresu Intelektualistów ale, że należy je realizować nie dro 
skusja nad wygłoszonymi referatami. gą abstrakcyjnych planów, ale w 

Przewodniczący Julian Huxley wyraził głębokie zadowolenie|walce z wrogami kultury, którzy 
z tego, że ma możność uczestniczenia w pracach Kongresu. Pod-|sSą także wrogami pokoju. Inieja- 
kreśli on, że występuje na Kong resie jako intelektualista brytyj-|tywa Kongresu Intelektualistów w 
ski, a nie jako sekretarz general ny UNESCO. Huxley zwrócił się obronie pokoju wywołała wielkie po 
do delegatów z apelem, by dążyli do uzgodnienia swych poglądów.|ruszenie wśród tych grup, które 
uważają nowy konflikt ża „dobrą 


rozpoczęła się dy* 


tecznym narzędziem imperialistów 
wtedy, kiedy otacza się retoryką, 
pseudópoezją i mistycyzmem, Jest 
to właśnie forma najbardziej Za 
straszająca, pod jaką objawia się 
nowy obskurantyzm. 

Podział na bliżej nieokreśloną 
„kulturę zachodnią i tzw. ,wschod- 


dziesiątki tysięcy żołnierzy Ars 
mi Rad: zckiej, Którzy zginęli tu we 
Wrocławiu, aby obronić naszą cy 
wilizącję przed faszyzmem, 

Wskazać wrogów pokoju, izolo- 
wać ich i wytrącić im z ręki atuty 
ideologiczne, których używają dla 
uzasadnienia wojny agresywnej — 


Jorge Amado - delegat Brazylii 


Pisarz brazylijski Jorge Amado 
zaznaczył, że będzie używał słów 
bezpośrednich i surowych, ponie- 
waż głos jego jest echem głosów 
tych wszystkich, którzy znajdują 
się w więzieniach, pracują w kon 
spiracji i nie mają okazji wolnego 
wypowiędzenia się. 

Brazylia — powiedział Amado 
— jest półkolonią Stanów Zjë- 
dnoczonych. Mówca naświetlił też 
rolę, jaką odgrywa imperializm a- 
merykański w Ameryce Łaciń- 
skiej. Dąży on do ograniczenia nie 
zależności Brazylii, aby w ten spo 
sób uzyskać kontrole nad surow= 
cami brazylijskimi, które są ko- 
nieczne przy prowadzeniu akcji 
przygotowania do wojny. Impe- 
rializm amerykański likwiduje nie 
tylko niezależność polityczną i go- 
Spodarczą Brazylii i wolność na- 
rodu brazylijskiego, lecz dąży ró- 
wnocześnie do likwidacji młodej 
kultury brazylijskiej, która jest 
kultura pokojową. 

Jak można stać z dała od poli- 
tycznych wydarzeń, jeżeli wysiłki 
imperialistów, dążących do zlikwi 
dowania resztek niepodległości 
Brazylii, idą w parze z likwidacją 


Kultury narodowe 
Z referatu prof. 


Prof. Chałasińsk; cytuje na 
wstępie wypowiedzi Lloyd George'a 
i Winstona Churchilla w sprawie 
przyczyn pierwszej wojny świato. 
wej, Z wypowiedzi tych wynikało 


by, że za wywołanie tamtej wojny |mi 


nikt właściwie nie ponosi odpowie. 
dzialności. 

Według Mussoliniego i Hitlera 
wojną. „uszlachetnia człowieka | lu 
dy“. Szło to w parze pogarda dla 
intelektualnej kultury. 

Prof. Chałasiński formułuje na- 
śtępujące tezy: 

Wojna jest wytworem  stosun. 
ków społecznych, nie natury, czło- 
wiek ponosi za nią całkowitą odpo- 
wżiedzialność, tak jak za całą hi- 
storie, którą tworzy. Wojna jest 
instytucją pochodzenia społeczno. 
historycznego. 

Epoke nowoczesną cechują dwa 
zasadnicze rodzaje wojny: z jednej 
strony mamy, wojny typu imperia- 
listycznego, z drugiej wojny typu 
wyzwoleńiczego. 

Od amerykańskiej wojny o nie. 

podległość poprzez rewolucję fran.. 
anska i Wiosnę Ludów, aż do na- 
szych czasów wojny: wyzwoleńcze 
stanowią istotny, czynnik formowa 
nia się narodów nowoczesnego ty- 
pu demokratycznego. 
i Szczytowy moment rozwoju won 
jenno ~ kapitalistycznego okresu 
naszej cywilizacji, to faza nowo- 
czesnego imperializmu, która zna- 
mionuje powstanie kapitalistycz. 
nych gigantów o światowym zasię- 
gu. Giganty te nie liczą się z gra- 
nicami państw, z granicami naro. 
dów. 

Na przykładach zaczerpiętych z 
historii społeczno — ekonomicznej 
Ameryki, ilustruje prof, Chałasiń. 
ski rozwój imperializmu amerykań 
skiego. 

Prol Chałastński przytacza na- 
stępnie fakty, świadczące, iż hege- 
monia pamigących klas w krajach 
kapitalistycznych zaciążyła na roz. 
woju nauk społecznych, Z historii 
nie wyciąga się wszystkich wnios- 


ków naukowych, dotyczących woj- 
ny — wniosków, które by mogły |spoleczeństwo, 


wszelkich warunków rozwoju kul- 
tury narodowej, W roku 1947 
musiano zamknąć 12 brazylijskich 
instytutów wydawniczych, Ko- 
respondenci brazylijscy nie otrzy- 
mali wiz wjazdowych do Stanów 
Zjednoczonych. W Brazylii przy= 
gotówuje się ustawę, zakazującą 
iraportu książek zza granicy. Ró- 
wnocześnie wydaje się ogromną 
ilość książek wychowujących 
Eangsterów. 

W Brazylii ustawodawstwo 
przewiduje karę od 8 do 12 lat 
więzienia za posiadanie książek, 
których treść sprzeczna jest z roz 
kazami policji. 

Nie chcemy szerzenia kłamstw 
o naszym kraju, walczymy o praw 
dę i równouprawnienie. Kraj, w 
którym 40. proc. mieszkańców ży- 
je bez książek, w którym studeń- 
tów zamyka się w więzieniach, ła- 
two było imperializmowi USA 
pozbawić podstaw ekonomicznych 
rozbudowy. 

Musimy walczyć — stwierdza z 
naciskiem Amado — przeciwko 
obcej ingerencji w naszym kraju. 
Musimy wydobyć nasz kraj z pęt 
feudalizmu. 


i walka o wolność 
J. Ghałasińskiego 


się oderwać od ich społecznego u- 
stroju. Pokój pomiędzy military 
stami — to transakcja pomiędzy 
nrekinami zobowiązującymi się do 
tego, żę nie będą stę żywiły ryba. 


W każdym jednak raju działaja 
postępowe siły społeczne, przeciw 
działające kapitalizmowi i jego wo 
jennym tendencjom. Pokój leży w 
żywotnym interesie każdego naro- 
du 


Od intelektualistów zależy czy 
staną się wykładnikiem twórczych 
1 postępowych sił swoich narodów. 

Prof. Chałasiński przytacza na- 
stępnie szerg cyfr, charakteryzu. 
jących stosunek państwa amery- 
kańskiego do probłemów kultural. 
nych amerykańskiego narodu i kul 
tury. 

Nowoczesną historię krajów ka- 
pitalistycznych cechuje z jednej 
strony coraz większe znaczenie m- 
chów ludowych w kształtowaniu się 
narodów, z drugiej coraz silniejsza 
tendencja kapitalistów do podpo- 
rządkowania państwa własnym in- 
teresom ekonomicznym. Społeczna 
historia nowoczesnej Europy, to 
proces przekształcenia się narodo- 
wego państwa, opartego na hege- 
monii klas, posiadających kultural 
ną, społeczną i moralną wspólnotę 
narodów typu ludowego. 

Nowa idea narodu wyszła z wiel 
kiej rewolucji francuskiej, jako 
wielka rewolucyjna idea moralna i 
ludowa. Ides narodu stała się pod- 
stawowym elementem  ideologicz- 
nym. spolecznych ruchów i społecz 
nych walk, 

W konkluzji 
stwierdza : 

Droga do pokoju oznacza równo 
cześnie drogę do nowego ustroju 
społecznego. 

Polska weszła na szłak budowy 
uowego ustroju społecznego. Dumi- 
ni jesteśmy z naszych osiągnięć 
na polu gospolarczym, społecz. 
nym, kulturalnym, tak samo, jak 
dumni jesteśmy z naszej starej, €- 
uropejskiej kultury. Budując nowe 
współdziałamy w 


prof. Chałasiński 


stanowić podstawę organizacji po- rozwiązywaniu problemów całej E- 
koju. Moralności narodów nie da uropy i świata. 


Ambrogio Donini - delegat Italii 


W czasie dyskusji delegat włoski jest niezbędnym warunkiem rozwo 
Ambrogio Donini złożył oświadcze. ju kulturalnego. Obowiązkiem lu- 


nie następującej treści: 


dzi kułtury jest wykazać, że takie 


Pokojowa współpraca narodów współżycie nie tylko jest możliwe, 


wór | iczym innym, jak obsku |oto platforma, na której moóżemy”i 
a Z powinniśmy spotkać się niezależnie 
choza na świecie, psychoza nastro-! Nie trudno zrozumieć, co stało!od naszych różnych poglądów fitos 
jów wojennych. by się z całą tą „kulturą zachod. |zoficznych, politycznych i religij= 
Intclextuafista okazuje się uży- nią", gdyby nie 8 tysięcy oficerów lnych. 


Zwyciężymy - bo z nami jest jutro! 
W walce o pokój nie może być neutralności — mówi Erenburg 


lara i przedwojennej histerii, nie-| Burżuazja swego czasu stworzy 
ograniczonych zysków i niewolni-jła wielkie wartości, Drogie nam. 
czej pracy. Wszystko, co przeciw=|jest z przeszłości wszystko, co jest 
stawia się ich zamiarom, ogłasza-|cenne i drodzy nam są również u- 
ne jest niezwłocznie jako grożne |jcżeni, pisarze i artyści, którzy wy» 
dla „kultury zachodniej”. szli z trzeciego stanu. Ale Balzac 

Musimy  demaskować obłudęjpisał WÓWCZAS, kiedy kapitalizm but 
tych inteligentów, którzy służą dówał. Obecnie kapitalizm niszczy, 
dołarowi i jedni myrrą, inni ka-|ł dziś nie może wydać nowego Bal- 


inwestycję”, za „dobry interes*,, 
którym. potrzebna jest pónura psy 


Po przemówieniu Doniniego o- 
trzymał głos Ilia Erenburg, który 
oświadczył m.in.: > 

Zabierając tu głos, przypomi- 
nam sobie mimo woli międzynaro- 
dowy kongres pisarzy w obronie 
kultury, który obradował w Pa- 
ryżu przed 13 lat. Pisarze radziec- 
cy, a waz z nimi i czołowi pisarze 


świata mówili wówczas głośno o|dzidłem poetyckim — osłaniająjząaca. i 
niebezpieczeństwie, jakie grozi|krzątaninę rozmaitych „atomow-| Socjalistyczną kulturę przeciw- 
kulturze, Wypadki kilku lat na-|ców'. stawiam burżuazyjnej dzikości, 


która dla naszej epok) ješt. charak- 
terystyczna. 

Wszystko, co żywe i wartościo- 
we, tworzę dziś na Zachodzie lu- 
dzie bliscy ludowi. 

Szukamy tego, co nas łączy. 


Wiem, że zebrali się tutaj ludzie 
robmaitych przekónań ,to co myślę, 


stepnych potwierdziły te groźńe 
przepowiednie. Zagłada dziesiąt- 
ków milionów ludzi, wśród któ- 
rych było wielu geniuszy, którzy 
nie zdążyli się objawić, uniwersy= 
tety zamienione na stajnie i karcz 
my, spalone księgozbiory, ruiny 
najstarszych i najpiękniejszych 
miast — Nowogrodu i Rouen, Pe- 


KULTURZE LUDZKOŚCI GROZI 
NIEBEZPIECZEŃSTWO 
Musimy powiedzieć wszystkim 
uczciwym inteligentom świata: w 
walce między światłem i ciemno- 
tą, między wiedzą i ślepotą, mię-|. 
dzy braterstwem narodów i woj- 


ną, nie ma i nie może być neu- radi f 
ruggi i Norymbergi, mogiły Van" |tralności. Kulturze istotnie grozi eż Rote ZO PO: 
czury, Boya-Żeleńskiego, Garcii |niebezpieczesńtwo — nie „kultu. |MY nie chcemy podkreślać tego, co 


Lorca, Maxa Jakoba i innych — 
óto zapłata za lekkómyślność, z 
jaka wielu ludzi Zachodu potrak- 
towało w swoim czasie przestr o- 
gi ludzi postępu. 

Twierdzę, że ludzie nowego 
świata są jedynymi  dziedzicami 
kultury, prręszłości, nie można 
bowiem zachować kultury, nie 
prowadząc jej dalej, Kultura — 
to nie tylko muzea, to także szko” 
ły, nie tylko biblioteki, lecz i 
śmiałe poczynania młodych. Nie 
wystarczą podziwiać kulture lub 
chlubić się nią. Trzeba w każdej 
godzinie ją tworzyć. 

My nie dzielimy kultury na 
strefy według szerokości czy dłu- 
gości geograficznej, ale wiemy, że 
historia wciąż płynie i że ten, kto 
twórczość sprowadzić chce do po- 
wtórzenia, kulturę do relikwii, 
szybko dziczeje, staje się wanda- 
lemi, najpierw rzuca się na przy- 
szłość, pali ksiąźki Marksa i Le- 
nina, a potem zaczyna niszczyć do 
bytek przeszłości, mużea, bibliote- 
ki, pamiątki historyczne. 

Myślę, że jednym z donioślej- 


nas dzieli, przeciwnie szukamy te- 
go, co mogłoby nas zjednoczyć. 


rze zachodniej” i nie „wschodniej“ 
— tylko kulturze ludzkości. Nič- 
bezpieczeństwo to płynie właśnie 
ze strony tych, którzy mówią o 
ratowaniu kultury zachodniej. I 
muzy powinny przemówić pełnym 
głosem po to, by nie przemówiły 
działa. 


Mówiiem, że nie można kochać Xi kw tow SE EG 

a : R'E M je wolno tracić ani god + m 
przeszoRi, Mż „kochając _PIZY-|Niechaj to nasze spotkanie wśród 
szłości. Nie można kochać wła-jpyin wojennych stanie się począt- 
snego narodu, jeśli nie kocha siąjkiem nowej epoki. Bez soli nawet 
innych narodów i nie można zro- pry je jest RE: A > Ak 

Eo sa ci > 4 eście sólą, wy jesteście 5 

zumieć innych, jeśli się nie jest nien; wy jestożnia irością na- 
patriotą, rodów. Musicie poprzysiąc, że od. 

Przez obronę kultury rozumiem |tąd gdziekołwiek rozbrzmiewać bę- 
obronę jej narodowego oblicza,|dzie głos oszczercy, podżegacza, 


SRERSE > szuntażysty, tam zawsze ktoś z 

łości, swobodnego|-5 3 -gł< : 
yk meg jei s 80lWas przeciwstawi się mu słowami 
rozwoju. 


prawdy i nadziei. 
Myślę, że w roku 1948 nie mo- 


R: > > 3 i 7 »alce z ciemno- 
żńa mówić o kulturze burżua-|, ZWyciężymy w walce z ciemno 
zyjnej — ona już nie istnieje, dzić 


tą. Ludy są z nami, znami są naj- 
A ; ybitniejsi zadstawici Ali, 
widzimy tylko burżuazyjne bar-| 5Ptmejsi przedstawiciele myśli 
barzyństwo, To barbarzyństwo 


kwiat ludzkości. 
może być obficie zaopatrzone w 


Wiele tu mówiono o pokoju. Pięk 
ne słowa, ale nie wystarczy Wy- 
chwalać pokój — trzeba go bronić, 
Możemy tego dokonać wespół zna 
szymi narodami. 


Zwyciężymy — my, ludzie poko- 
elektryczne lodownie i sprośne kojju, braterstwa i pracy, zwyciężya 


szych zadań postępowej inteligen- 
cji jest demaskowanie ludzi, któ- 
rzy szykując się do barbarzyń- 
skiej wojny, mówią o obronie 
„kultury zachodniej”. 

Wystarczy przyjrzeć się z kim ci 
panowie bronić pragna kultury 
zachodniej, by przejrzeć ich istot- 
ne zamiary. Chcą bronić kultury 
zachodniej z gen. Franco, z kata* 
mi, którzy zalewają krwią Grecję, 
z hitlerowcami z Ruhry, z włoski- 
mi neofaszystami, którzy targnęli 
się na życie Togliattiego, z ludźmi, 
którzy wtrącają do więzień pisa- 
rzy amerykańskich, z handłarza- 
mi niewolników z Alabamy, 


Panowie ci zapewniają, że nale- 
ży rasówać kulturę zachodnią 
przed Związkiem Radzieckim. 

Ale któż był przyjacielem Ro- 
main Rollanda, mistrza pisarzy za 
chodnio - europejskich i amery- 
kańskich, jeśli nie Maksym Gor- 
ki? Młoda literatura radziecka 
wielu rzeczy nauczyła pisarzy in- 
nych krajów — przede wszystkim 
nowego podejścia człowieka do 
pracy, do twórczości. Poezja jest 
nieprzekładalna, a przecież Maja- 
kowski wielkimi krokami obszedł 
cały świat i nie ma dziś praw- 
dziwego poety, czy to będzie Ara- 
gon, czy Pablo Neruda, Tuwim 


jspołeczity, 
jregulamin społeczny, 


medie, w samochody i filmy pla-|My, bo z nami jest jutro! 


styczne, w laboratoria i powieści 


(Schodzącemu z mównicy Eren- 


psychologiczne, a jednak pozosta” burgowi uczestnicy Zjazdu zgotoa 


je barbarzyństwem. 


wali burzliwą owację). 


Ks. Boullier - delegat Francji 


Po Iii Erenburgu 


zabrał głos |czny, pracować on będzie z całego 


ks. Boullier, prof. Instytutu Kato- serca nad wybudowaniem ustroju 


lickiego w Paryżu oświadczając m, 
in. 


socjalistycznego, jaki mu się pro- 
poniuje i do którego zbudowania 


Celem mojego wystąpienia jest |może się przyczynić w fabryce, go 


akces myśli chrześcijańskiej do te- 
zy rozwijanej przez profesora Pre- 
nant o zbieżności postępu społecz. 
nego, technicznego i moralnego. 


Religia chrześcijańska nie odry- 


spodarstwie rolnym i w organach 
państwowych, które przygotowują 
porządek pracy. 

Lecz jeżeli to społeczeństwo jest 


wa chrześcijanina od jego zadań |czysto mieszczańskie, jakżeby chrze 
ludzkich, winien on znałeć się obok |ścijanin mógł pogodzić się z jego 


swoich braci w warsztacte, gdzie |podstawóową zasadą, 


ludzkość w pocie czoła wykuwa 
swój los. Więź społeczna, przymus 
dyscyplina społeczna, 
krótko mó- 
wiąc ustawodawstwo, moga normo 
wać życie chrześcijanina w sposób 
bardziej albo mniej dokładny, za- 
grażać mu sankcjami bardziej albo 
mniej surowymi — chrześcijanin 


która głosi, 
jak mawiał minister francuski Gui 
zot: „bogaćcie się! Dłą chrześci- 
janina prawdziwym  bezbożnikiem 
jest adorator pieniądza, Jekżeby 
mógł w sercu, w którym panuje 
Bóg — panować pieniądz. Niech 
nam nikt nie mówi także, że dła 0- 
kreślenia obowiązku chrześcijanina 


słucha ustaw nie tylko ze strachu, Wystarczy miłosierdzie... Chrześci- 
ale również dlatego, że tak mu ka. |Janin nie będzie oczekiwał, aby nie 


czy Menval, którzy nie czerpaliby|” SUTenie. 


natchnienia z drogi: poetyckiej i 
drogi życia 
dzieckiego. 


wielkiego posty ra- d 


Dlatego chrześcijanin winien być 
obrym obywatelem w nowoczes- 


szczęśliwy został złupiony, by DO- 
chylić się nad nim z miłosierdziem: 
żąda on sprawiedliwości, pragnie 
on, aby ustał wyzysk i aby nastą» 


Używając słowa „zachodni“ im-|197 Społeczeństwie. Jeśli ustrój te |pił postęp społeczny. 
perialiści mają na myśli świat do-'go społeczeństwa jest komunisty- 


m 
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Adolf Rudnicki 
Fragmen 


W, postaci panny Klary, zwykłej|twarzy, to podobieństwo do pięlt. 
Eubiekiki, która podaje lody i wo- |nej Klary, podobieństwo, które od 
dą sodowa w lokalu p. Salo dobrej |pierwszej „chwili nie pozostawiało 
ły przyrody stworzyły zjawisko zdol |wątpliwości, że mamy do czynie- 
ne obudzić zachwyt. Rosła, posą. |hia z bratem i siostrą. Szczególnie 
gówej budowy dziewczyna, posia- |oczy podkreślały to podobieństwo, 
dała jedną z owych twarzy, które |to ons 2 
widywaliśmy .u dawnych mistrzów, 
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KURIER POPULARNY) 


Kronika kulturalna 


Z WYSTAWY ZIEM 
ODZYSKANYCH 


e # * 27 

Sztukę teatralną reprezentują w 
Z O i e S C | © O związku z Wystawą Ziem Odzyśka” 
7? nych we Wrocławiu; Panstw. Teatr 
Dołnoślaski i Teatr Popularny. /W 
7 | pierwszym idzie z powodzeniem 
ne były tą dwulicowością natury il „Mistrz Pathelin“, farsą francuska Z 
pragnęły czym prędzej zapomnieć | XV wieku, grana na schyłku uiie- 
o niej. Zaś Klara, sama Klara, któ | głego sezonu w Łodzi, w noi 1 

rą potrzeba chleba pówszedniego | dwie RA. ZP PAZ 
trzymała za kontuarem  handelku | » pysk nia obydwa teatry zapo- 
p. Balo: zatrudniając: ją: przy POdA | wiadają zmianę repertuaru. Zwie” 
waniu lodów za dwadzieścia gro- |gzający Wystawę będą mogli zoba- 


co światie, zaś drugiej wszystko co 
pokraczne, ujemne i odrażające? 
Nie wiele wiemy o celu natury. Na 
tomiast oczy potworka świadczyły, 
iż dużo rozumiał, m. in. to, że swó 
ją szpetotą niszczy piękno nie do 
nie pozwalały się łudzić, jprzyjęcia w jego cieniu, więc po_ 


AD one przede wszystkim świadczyły, |wmien się usunąć, Jednalsże natu. [92y młodziem aszkom „© bezczel- |czyć włos a, komedię ZZA 
a od których nowoczesne małar- iż niebo i ziemia, dzień i noc z je ra W iliwszy się na 5 mie nych spojrzeniach, Klara nazbyt | „Mirandolinę”, oraz ; szżusę icz 
dnego są poczęcia. A i Ę = mało chciała od życia, aby ten do. | Świrszczyńskiej „Strzały na ulicy 


Adolf Rudnicki, 


stwo nas cdzwyczaiło. W tej twa= 
rzy o Śnieżnej, nieskazitelnej bieli, 
nie reagującej na słońco, tkwiła 
łagodność snu. W oczach czaiig 
się zamyślenie, którego tajemnicę 
znali renesansówi mistrze. My po 
trafimy je tylko podziwiać, 


Wysiliwszy się nad kołyską pam 
ny Klary Gobra moc natury spala; 
gdy tym samym rodzicom narodzł 
się syn. Siły najcenniejsze spóźród 
ciemnych porały się u jego kołyski. 
Boże wielki, jakim go uczyniły! 
Dwudziestoletni młodzieniec — ta- 
kim był dzisiaj — miał na swoje 
pótrzeby tylko połowę normalne. 
go wzrostu, niecały metr, na któ- 
rym szatani dokonali spustoszeń 
równie wymyślnych co zdiuzmiiewa- 
jących. Nogi — trudno, mówić o 
nogach, gdyż było to tylko coś; 
co je przypominało — powyktęcau 
ne ód samej nasady, kończyły się 
stopami nie dużo mniejszymi od 
ud i łydek razem. Górę tego feno 
menu ukoronowano głową, jak gdy 
by po to tylko wićlką, aby uwy- 
raźnić jej gtraszliwość, Czoło za- 
rośnięte było włosami nigmal po 
oczy, w wiecznie otwartyth ustach 
sterczała górna szczęka o spróch- 
niałych zębach. Mały, szeroki noś 
widniał w tym spustoszeniu jako 
świadek zrezygnowany i ponury. 
Ale co najbardziej uderzało w tej 


asa 


Jakiż był cel przyrody w umie- 
szczeniu tych dwojga obok siebie- 
Czy chciała nas przerazić łatwością 
odchyleń tak nie na miarę ludzkie 
go rozumu Jakić był cel tych ta 
jemnych działań natury? Co chcia 
ła wyrazić przez stworzenie takiej 
go kontrastu tak niesprawiedliwe 
|rozmieszczenie walorów, gdzie je- 


i 
|| 


tej pary wyposażyła ją w wolę ży 
cią równą u obojga, iżby żadne nie 
odeszło przed czasem, który Siły 
wyższe uznają za odpowiedni. 


Stare kobiety miasteczka drwi- 
iy sobie z tej nierozumńej igraszki 
losu, Gdy się karzeł pokazywał, 
witały go: „Drogą dla pięknego 
kawalera! Dlą kawalera i narzeczo 
nego". Ale młode dziewczęta nie 


dnej stronie przypadło wszystko jltpiły, młode dziewczęta przerażo- Ił 


zwykłego egzotycznego gościa 
Tamare Chanum, głośną w całym 
świecie artystkę uzbecką, 

Najpierw parę słów o jej 
Uzbekistan jest» sowiecką 


czną rog 


ojczyźnie, 
socjalisty” 
kiej Azji 


Tamara Chasum 
środkowej. Republika ta utworzona 


została w roku 1924 z autonomicznej 
republiki Turkiestańskiej. składa Sig 


z dawniejszych państewek Chiwy 

Buchary óraż części republiki Tur- 
kiestańskiej, które nie wchodzą w 
obręb Turkmenistanu. Kraina obej” 
muje około 340.400 km kw, obszaru 
i leczy ż górą 5 milionów mieszkań- 
ców. Stolicą jej jest starożytne mia- 


Łódzcy pisarze i artyści 


Adolf Rudnicki 


Piszę tych parę słów o Adolfie 
Rudnickim w chwili, kiedy we 
Wrocławiu obraduje Światowy 
Kongres Intełektualistów w Ob- 
ronie Pokoju. Pokój — to pod. 
stawowa śgwararicja lepszej dla 
świata przyszłości, jest więc obro 


dować nad czym. Lecz przyszłość 
jest syntezą wczoraj i dziś. Dziś 


krzątamy się nad odbudową zruj 
rnowanego przez wczoraj życią 
wydaje nam się, że im pełniej za” 
topimy się w tej pracy, tym pew 
niejsze będzie nasze jutro. Od- 
wracamy myśl od wczoraj, sta" 
ramy się 'zapomnieć — i jakże 
nam to łatwo przychodzi! Hasło: 
„Już dosyć, oderwijmy się od te= 


e 
s 


go co było, precz z koszmarem“? 
Znajdują wiełu chwałców i zwolen 
ników. Zapominamy tylko, że 
wszystko łatwo zmienić można, 
ale jakże trudno jest zmienić ra 
turę ludzką! Że ta nie zmieni się 
raptównie pod wpływem papieru 
weśo nakazu,  podyk owanego 
choćby nie wiem jak niebosiężne 
myślą i nie wiem jax mocnym a- 
pelem do Świata. Bo dzisiejszym 


rajszy — i on ma wi?$3 nas ku 
przyszłości. Nie uciokajcie więc 
przedtcienierm wozorajizego czio- 
wieka, nie zamykajcie znigczo* 
nych oczü przed jego ohydą: Bo 
ohyda jego, ta Kainowa zbrod- 
nia, która byłą już na początku 
i która legła fatalaym fundamen- 
tem u podstaw ludzkiego „brater 
stwa“, wciąż trwa. Wymierzamy 
sprawiedliwość t, zbrodnia- 
rzom wojennym, tępimy ich jak 
zarazę, lecz czy zda sie ło na co, 
jeżeli z równą eńitgiaą nie podej- 
mierny Się praiy nad przebudo- 
wą natury ludzkiej? 


ZW, 


Powiecie, że przaclaż zmięťza“ 
ją ku temu wszys.W3 nasze Wy- 
silki, Lecz to niż prawda, Nie 
prawda, jeżeli mvśŚląc © lepszej 
przyszłości, nie prz'rewimy o©d* 
ważnie i mężnie, do samego. dna, 
ohydy dnia wczorajszego. Bo 
przez nie wiem jak przemyślrie za 
pory przenikać bañe wciąż kaino 
we chęci, które porazić można tyl 
Ko przez dokopanie sip do sumie- 
nia ludziego. Gronitdka sprawied 


| 


pust Boży odczuć tak ja my, któ. 
rzy nikomu nie pomagamy, a wszy 
stkich żałujemy. 

Ten ponury żart natury nigdzie 
nie znalazłby jaskrawszego tła niż 
tutaj, gdzie człowiek udczuwał, że 
posiada ciało, że składa się nie tyl 
ko z marynarki, lecz i z tego co 
pod nią, gdzie ciało było na pierw_ 
szym panie; o nie głównie chodzi. 


a 


z 
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Niezadługo powitamy w Łodzi nie-| sto Samarkanda f120.000 mieszkań= 


ców), niegdyś stolica Tamerlana (Ti* 
mura, Timur-=Ltngka), mongolskiego 
władcy (1836—1406), który w roku 
1935 podbił Złotą Ordę, 

Zachód Uzbekistanu należy do ni* 
żiny  Kaspijskiej i jest przedłuże. 
niem pustyni Kiziikum, wschód — 
obejmuje urodzajną nizine Fergań- 
ską, nad górnym biegiem SyrrDari, 
między podgórzem Tienszanu i gór 
Ałajskich. 

Uzbekowie należą do grupy ludów 
turko-tatarskich, zajmują się prze- 
ważnie uprawą roli z przyczyny nad 
zwyczaj suchego, lądowego klimatu, 
przeważnie sztucznie mnawadnianej. 
Mniej zajmują się „hodowlą, są na- 
tomiast zamiłowanymi ogrodnikami 
i sądownikami. Nazwa Uzbeków po= 
chodzi od Uzbek-Chana,< założyciela 
państwa Turańskiego (1248), które 
doprowadził do rozkwitu, Wyznania 
są Uzbekowie przeważnie mahome" 
tańskiego (sunnici). 

W tej to krainie, w maleńkiej wio- 
sce fergańskiego rejónu, przyszła na 
świat Tamara Chanum, jako córka 
biednego robotnika. Od najmłod. 
szych lat przejawia niezwykłe zdóle 
ności artystyczne: tańczy, śpiewa 1 
gra na ludowym instrumencie dutar. 

Cóż to jest takiego?  Tnstrumeni 
dla nas zupełnie egzotyczny. Dutam 
albo dutara jest instrumentem stru: 
nowym, rodzajem lutni, persiciego 
pochodzenia, Pudło rezonansowe ð 
kształcie kielni, względnie — łyżko* 
wate, posiada w dece wierzchniej sics 


ijdem otworów akustycznych. Dlugi 


gryf zaopatrzony bywa w 2 lub 4 
struny z kiszek baranich. Z dutary 
7.gtrunowej wydobywa się tony za 
pómocą szarpania palcami, z 4=stru- 
nowej — przez pociąganie krótkim 
smyczkiem. 


liwych może nas odktip:ć 


nowym. nieszczęściem., 

Książka Adolfa Rudnickiego 
„Szekspir dlatego žak głęboko 
przemówiła do dasey wielbicieli 
jego talentu, że w niei'to, co się 
stało wczoraj, nie priantało hyć 
najistotniejszym pr temam true 
tylko współczesności, ale i przy- 
szłości, Rudnicki w imie wszyst* 


przed |stości 


TAMARA CHANUM 


— pieśniarka i tancerka Uzbekistanu 


Przed rewolucją październikową, w 
teatrach Uzbekistanu występowali 


tylko mężczyźni, grający również to” 
le kobiece. Tamara Chanum była jed- 
ną z pierwszych kobiet.artystek na 
scenie uzbeckiej. Pierwszy raz zwró” 
cita na siebie uwagę na olimpiadzie 
młodzieżowej w 1919 r. Wkrótce pó- 
tem zajęła wybitne miejsce w tea- 
trach swej ojczyzny, jako jedna z 
czołowych organizatorek uzbeckiego 
teatru muzycznego, 

W.r, 1925 występuje z wielkim po- 
wodzeniem w Faryżn, a w r. 1935 
otrzymuje najwyższe odznaczenie — 
medal królewski — na Międzynaro= 
dowym Festivalu w Londynie. Kon“ 
cęrtuje potem ż wielkim powodze= 
niem w „Austrii i na Węgrzech, w 
Mongolii i Iranie, Podczas wojny 0-* 
statniej dała Tamara Chanum prze 
szło 1500 koncertów dla żołnierzy na 
froncie, otrzymuła tytuł Artystki 
Ludowej Uzbeckiej SRR oraz Pre. 
mię Stalinowską. 

W chwili obecnej jest Tamara Cha 
num w pełnym rozkwicie sił twór 
czych. W repertuarze swym posia- 
da pieśni ludowe i tańce 40 naro- 
dów Związku Radzieckiego i innych 
krajów, które wykonuje w orygi- 
nalnych strojach ludowych. 

Do Polski przybyła po raz pierwa 
sży, z zespołem składającym się z 
kwartetu instrumentów ludowych. 
Zamierza dać u nas 14 koncertów, 
nie pominie oczywiście i Łodzi, 
gdzie wystąpi w pierwszej dekadzie 
września, Oczekiwać należy, że ar- 
tystka ta, będąca ne tylko chlubą 
swej ojczyzny lecz i fenomenem świa 
towym, spotka się w naszym Inieście 
z serdecznym przyjęciem i zaintere- 
sowaniem, na jakie zasługuje. 


Z 


swg. 


powojennej, 


ży do historii, 
kiem rozwiązań wielu problemów 
jakie stawia, podczas kiedy Książ 
ka Rudnickiego mówi wyraźnie, 
że nie wejdziemy do żadnej Zie* 
mi Obiecanej, ż tym bagażem 
przeszłości, który nosi w sobie ży 
we zawiązki dalszych klęsk į ka- 
tastrof. Z tego punktu widzenia 


Długiej”, a w połowie września — 
„Sułkowskiego”, dramat historyczny 
| Żeromskiego. 

| 


|” SUKCES POLSKIEGO CHÓRU 
ROBOTNICZEGO 


Na Międzynarodowym Konkursie 
Chórów Robotniczych w Budapesz" 


cie — pierwsze miejsce zajął 40- 
osobowy chór robotniczy „Pochod- 
nia” 2 Częstochowy, pod dyrekcją 
J. Zawadzkiego. Drugie trzecie 


miejsce zajęły zespoły węgierskie. W 
konkursie uczestniczyło kilxanaście 
państw europejskich. Palskę repre- 
zentowała częstochowśka  „Póchod- 
nia“ oraz robotniczy chór „Haslo“ z 
Poznania. 


JAROSŁAW IWASZKIEWICZ 
wyjeżdża na kongres do Buenos Aires 


W, październiku rb. adbędzie się w 
Buenos Aires Wszechświatowy Kon" 
gres Związków Autorskich i Kom- 
pozytorszich. Jako przedstawiciel 
Związku Autorów i Kompozytorów 
Scenicznych w Polsce, udaje się na 
Kongres nasz znakomity pisarz Ja- 
rosław Twaszkiewicz. 


3 PORTRETY CHOPINA 

Zarząd Instytutu Fryderyka Chopi- 
na zawiadamia, że ukazały się i są 
dó nabycia trzy portrety Chopina: 1) 
według Ary Scheffera, 20 według 
medalionu A. Bovyego i 3) według 
kamei Islera, oraz widok domu w 
Żelazowej Woli, gdzie Chopin się u- 
rodził, Portretami tymi zainteresują 
się niewątpliwie świetlice, szkoły o* 
Taz wszyscy miłośnicy Chopina. Ce- 
na ryciny 200 24. 


„DOM MATEJKI“ w KRAKOWE 

zabytkowy dom przy ul. Floriań- 
skiej w Krakowie, zamieszkiwany 
przez długie lata przez Jana Matej- 
kę, został po jego śmierci przejęty 
przez Muzeum Narodowś. Mieszka- 
nie mistrza, jego zbiory, obrazy i pa 
miątki po nim pozostałe, zachowane 
w takim stanie w jakim je Matejko 
pozostawił, stanowią jedyny w Pol- 
sce tego rodzaju zabytek muzealny. 
„Dom Matejki“ który należał do naj 
popularniejszych zabytków Krako- 
wa, jest obecnie zamieszkany przez 
osoby prywatne, a pamiątki po Ma- 
tejce jeżdżą po Polsce w formie wy- 
stawy objazdowej. Nie jest to nic- 
szczęście, wręcz przeciwnie — dzieła 
Matejki i pamiątki po nim spopuła- 
ryzują się w kraju, ale czas byłby 
na restytuowanie „Domu Matejki” 
jako zabytku muzealnego w jego 
pierwotnej formie. Matejko nie mo- 
że pozostać „bezdomny”. 


j 
1 


zz w | W PE TTE O TLE TLE Z O Z CZ 


która nb, w|— „Niekochana”*, Powieść „Nie 
Bogiem, ale nie odkrupi nas przed |dużym stopniu również już nale- | kochana“, 


całkiem ptzerobiona, 


niedomaga _ bra- |ukaże się wkrótce w drugim wyda 


niu, nakładem „Książki, 

Przed wojną Rudnicki zdążył 
jeszcze wydać „Lalo“ oraz „Pro: 
file i Drobiazgi żołnierskie", 

„Z dwóch powieści, z dziennika 
prowadzonego na przestrzeni lat, 
zarówno przed jak i podczas woj 
ny, ze wszystkich moich nieogło- 


kiego co człowiekowi winno. DYS | jest książka Rudnickiego wciąż |5$onych prac pozostał  „popiół” 
najświętsze, żąda V2:k xmpremi. |bardziej współczesna i śłębiej się- | — Pisze Rudnicki w pierwszym 
sowego osądu wszystkich, UHOĆ=|gająca w problemy | „Popiół”, 
by najdrażliwszych zagadnień serię swych 
społecznych i moriirych naszego i A ZE . (opowiadań w „Kuźnicy“, Te opo 
życia. Na szalę swych argumen- Znakomity pisarz jest człowie- wiadania wzbudziły powszechną 


tów rzuca myśl wnikliwą i ból, i 
wstyd, i litość riad człowiekiem, 
i bezbrzeżną mimo wszystko ku 
niemu miłość. Toteż opowiadania 
jego i essay'e są jak krople ogniś- 
cie żrące, szukające drogi do su- 
mień, któtą znaleźć powinny. 
Dlatego kiedy przed miesiącem 
sąd konkursowy „Odrodzenia“ do 
konywał wyboru między „Szeks” 
girem* a  „Popiołem i diamen- 
tem, : Andrzejewskiego, dając 
pierwszeństwo książce „dzisiėj" 
szej”, rozśraniczenie to wydało 
mi się raczej "powierzchownym. 
Książka Andrzejewskiego, odważ 
na w wiernym oddaniu rzeczywi- 


wiekiem młodym. Urodzony w r. 
1913, liczy dziś dopiero lat 36. 
Tylko, że u natur tak wrażli- 
wych należałoby lata ostatnia 
przeżyte liczyć co najmniej 


po- 
trójnie. 


| 

Swoją pierwszą ksiażkę „Szczu 
ry“ Rudnicki napisał mając lat 
dwadzieścia. Wydał ją „Rój“ w 
roku 1932. W rok później Rud- 
nicki opublikował „Żołnierzy — 
wznowionych teraz ptzeż „Czy- 
telnika' — którzy przynieśli mu 
znaczny sukces literacki i społecz 
ny. W cztery łata później ukaza” 
ła cię — nazwana przez Karola 
Irzykowskiego „fajną powieścią” 


przyszłości, |ufworze powojennym 
niż „Popiół i diament", |eorym zainicjował 


uwage, jeszcze zanim się ukazały 
w. ksiażce. 

Wszystkie utwory Rudnickiego 
cechowała zawsze duża artystycz 
na ambicja. W „Szekspitże* ar- 
tyzm słowa i styłu Rudnickiego 
wyklarował się do doskonałości, 
którą dziś przoduje on wśród po- 
kolenia prozaików współczesnych. 
Toteż słuszne są głosy krytyki, z 
których wynika, że należy on do 
tych, Których literatura wywiera 
zarówno głębią swych myśli, jak 
i kunsztem formy, silny wpływ 
na młodszych pisarzy. 
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-KURIER POPUTARNY, 


NOWA PORCJA 


ET TGO WYCH 


Piłkarze nie zna 
ja odpoczynku. 
Nie zdążyli jesz- 
czę odsapnąć po 
turnieju Związko- 
vym ni spotka- 
niach z Jugosła- 
wia, gdy zńów 
muszą stanąć na 
boisku, tym ra= 
zem do ciężkiej 
walki punktowej. 

Na boiskach kra 
kowskich rozegra 
się pojedynek o 
prowadzenie w ta 
beli. Leader—Cra- 
rovia grać będzie dziś z Wartą, a ju- 

+0 jej najgroźniejszy: rywal — Ruch 
— zmierzy: się z Garbarnia. 

Warta od pewnego czasu wykazuje 

uezłą formę, czego widomym zha- 

iem jest względnie dobra pozycja 

7 tabeli. Czy jednak starczy: umieję- 

dości ną pokonanie Cracovii? Wy- 
sje się, że atak warciarzy niema -do 

atecznej siły bojowej, by przeła- 
ać defensywe leadera, bodaj naj- 
--DSZĄ Z klubowych w Polsce, BByło- 
by już całkowitym zlekceważeniem 
wartości krakowian stawiać w tym 
meczu na zwycięstwo poznaniaków. 
DALSZA STRATA. 

Trudniejsze zadanie będzie miał 
such, który musi odwiedzić Garbar- 

ię. Krakowianie wyrażnie. nie leżą 
i *lqzakom. Wynikałoby to choćby 

Z pierwszego meczu, kiedy to Gar- 
barnia uległa w Chorzowie tylzo 
1:0. Teraz Ślązacy są w słabszej niż 
18 wiosnę formie, a ponieważ Gar- 
barnia nie odsunęła od siebie. jeszcze 
widma spadku, walczyć będzie z po- 
awójną ambicją, co w. sumie może 
przynieść dalszą stratę punktów kan 
dydata do mistrzowskiego tytułu. 

TEORIA I PECH. 

Trzeci z zespołów krakowskich 
Wisła, która absolutnie nie zrezygno 
wała z:objęcia tronu mistrzowskie- 
EE w e 


PIĘTNO I PRAWO 


Prof. Filutek, po meczu z dru 
żyną Zw. Zaw. Jugosławii w- Ło 
dzi, urażony porażką łódzkich 
piłkarzy, którzy mieli zdać egza 
min przed kpt. Alfusem z „pra- 
wa” reprezentowania barw Pol- 
ski, — tak się zdenerwował, że 
pod adresem graczy naszego 
miasta przysłał następującą fra- 
szkę: 


Mieliście możność wykazać 
Prawa do reprezentacji, 
Mieliście możność wymazać 
Piętno kompromitacji, 
Wszystko się pomieszało, 
Kiedyście w Łodzi grali: 
` Prawa(ście) wymazali, 
Piętno(Ście) wykazali! 
Prof. .Filutek. 


p” 


E. 


go, wyjeżdża do warszawwakiej Położ| 
nii, Krakowianie nie mają szczęścia 
do jedenastki „czarnych koszulek“ 
Obawiamy się, że i tym razem mo- 
że ich spotkać przykra niespodzian- 
ka, chociaż teoretyczne obliczenia 
wskazują na zdecydowaną wyższość 
Wisły. 


BANKRUCTWO LEGIIL?.. 

Kandydatami do spadku, trzeba; 
nazwać wszystkie druży, ny; które nie 
zebrały dotąd więcej niż 16 pki. 
Wśród tej grupy toczy się zażaria 
walka o egzystencję. Legla, która 
do niedawna uchodziła za jeden z 
najlepszych zespołów ligowych, na- 
gle musi zebrać wszystkie siły, aby 
nie skończyć kariery -ligowej. Po 
trzech "kolejnych porażkach w dru- 
giej rundzie, czeka ja ciężka wy pra- 
wa do Bytomia, gdzie gospodarzyć 
będzie Polonia, znajdująca się w ana 
łogicznej niemal sylt ci. Mecz 
tych dwu rywali będzie n iesiychanie 
zacięty, oczy wiście o ile nowe ige- 
rownictwo Legii potrafiło a - 
sać ambicję u swoich pilkarzy. 

Polonia na swym terenie nie ma 
zwyczaju oddawać punk ŻWiasz- 
cza takim zespołom, > 
ja zdystansować w AT 
żonej strefy. Czy jednałk mit n 
ciężalnośći uda się uchronić i 
wypadku? 


iyo) 
FO- 


w. tym 
W ŁODZI! 

Na meldunek z Bytomia oczski 
wać będą w napięciu w Łodzi, gdzie 
ŁKS zmierzy się z farnova. Tu poje 
dynek będze jeszcze bardzej zacęty! 
ŁKS znajduje się w takiej syi śwacji,| 
że utrata jednego punktu na A 
nym boisku grozi katastrofą. 
można go zwiłasźcza oddać "Tarnovii 
która tylko czyha na pašni 


Nia 


ia 


t 


- na- wionę, rozpoczął swą ligową 


y | małe W idoki i 


MOCTI 


tym białoczerwoni, Kiedy dwa tygod 
nie temu chcąc rozgromić GAEBAFRIĄ: 
ulegli jej. Pechowo, przypadkowo, 
niczasłużenie — wszystko to praw- 
da— ale punkty uleciały do Krako- 
wa. Wierzymy, że w-niedzielę będzie 


inaczej. 
CIĘŻKA JEST DROGA DO 
POZNANIA. - 
Drugi zespół łódzki — Widzew 


wybiera się do'ZZK, meczem z któ- 


karierę. Sytuacją Widzewa jest go- 
rzej niż niewesoła. Porażka w. Poz- 
naniu właściwie przekreśla . możli- 
wosé utrzymania się w lidze. A-wła- 
śnie kolejarze nie mają ostatnio w 
zwyczaju róbić swym kibicom za- 
wodu i na własnym terenie potrafia 
pokonać nawet Ruch i Cracovię. 
Perspektywy nie są więc dla ło- 
dzian wesołe, tym nie mniej można 
leczyć na ich ambitną, nieustępliwa 
walke. 
Ostatni mecz tej niedzieli rozegra 
Chorzowie .AKS z Rymerem. 
wewnętrz- 


Ww 
Choć doszły nas słuchy o 1 
nych swarach chorzowian, i nie naj- 
lepiej przedstawia się również, ich 
| zartość bojowa, Rymer ma' bardzo 
na uratowanie punktu. 
| Niedziela przyniesie jeszcze trzy 

| ciekawe mecze, Dwa zich stoczą fi- 


a 
dza Grug ! 

~] W NE zczowie Szombierki przyj 
jmować będą PTC. Obaw: 
| śle acy nie będą zbyt gościnni, Nie 
ulega już. watpliwości, że pabiani- 
e są najsłabszym z piąt atki fin ralis 
ltów. ale ich ambicja może sprawić 
e| nie ie jedną niespodziankę, Choć trud- 


my: Się, że 


CIANI 
czan 


.|no doszukać się szans pabianiczan w 


Chruszczowie, niespodzi anka nie jest 


swych najbliższych sąsiadów w t2- wykluczona, 


bel. 
Łodzianie Sp 


wystąpią do meczu osła= 


bient brakiem Barana. Zastąpić 891 tu 


nie jest łatwo. Jak słychać, na pra- 
wym łącznisu wystąpić ma Pic- 
trzak, którego miejsce stopnara -ob- 
jąć ma Dolaciński, względnie Kope- 
ra. W tym ostatńim wypadku trzeba 
znaleźć lewoskrzydłowego. 

Kłopoty personalne najbardziej na 
pewno martwią... Patkolę, który 
przygląda się bezradnie. walkom k9- 
legów i klnie w duchu na rygorysty- 
kę formalności Gdyby bezduszne 
przepisy mogły zrozumieć. co dzieje 
sisz małym „Rudi“, gdy denerwuje 
się on niepowodzeniami swych kiu- 
bowych kolegów, Patkolo byłby już 
dawno. żorimalnie uprawniony do gry 


'|w spotkaniach ligowych. 


Złośliwi twierdza, że do tego Wy- 
starczyło by. przenieść się do jedne- 
go z klubów. stołecznych, ale wiado- 
mo, że złośliwi maja najczęściej... 
tylko 50 proc. słuszności. A 

Łodzianie m muszą mecz wygrać 
wiedzą dobrze, że nawet bez Barana 
mają wszystkie do tego szanse. Jak 
fo jednak często bywa, gdy się jest 


i 


W drugim spotkaniu Lechia zmie- 
śię w Gdańsku z Radomiasiem. 
faworytem są gospodarze, któ, 
y ubiegłej niedzieli wykazali w Pa 
biantcach, iż będą jednym ż poważ- 
niejszych kandydatów na awans. 

' W Krośnie Legia, która zajęła w 
swej grupie czwarte miejsce sioczy 
eliminacyjna walkę o wejście do II 
ligi z' Naprzodem (Lipiny). 

Naprzód jest bardzo pechową dru- 
żyną. Lipiniacy byli lepsi od Bail- 
donu, a mimo to nie zdobyli mistrzo- 
|będa w swoim okręgu. Przed wojną, 


yi 


FÀ 


I tu 


4 z 


|naliści rezgrywek.o wejście do Ł ligi, 
a trzeci PE e walką:o miejsce w li- 


będąc-już kilkakrotnie: jedną nogą“ 
w lidze musieli w ostatniej chwili 
powracać w odmęty klasy A. 

Czy tym razem przełamią pecha. 
Chyba tak, bo Legia twarda, ambit- 
na, zdolna: do płatania różnych nie- 
spodzianek, jest jednak- surowa- tech 
nicznie i jeśliby nawet u siebie Wy- 
grała, to w:dwóch następnych spotka 
niach (rewanż w Lipinach i ewent. 
trzeci mecz decydujący) musi prze- 
grać. Naprzód pilnie przygotowywał 
się do tak ważnego dla niego meczu 
i znajduje się w bardzo dobrej for- 
mie, o czymm świadczy choćby ostat- 


pewnym zwycięstwa nie docenia się; nie zwycięstwo w Częstochowie, nad 


Und cji Przekonali się o 


groźną Skra. 


się na jedna stronę i Roberta opadła na siedzenie z 
lekkim. okrzykiem. 


W środ 


Nr 237 (1021) 


O 


na torze ł 


Łódź - Pardubice 


W wyniku pomyślicga “zakoń e- 
nia starań o przyjązd ekipy kolarzy 
czeskich do Łodzi, Zarząd ŁOZ Kol 
organizuje w średę dnia 1 września 


| 


australijski. Wszystkie konkurencje 

punktowane od 8 do 1. 
Przypuszczainy skład 

czeskiej: Zdenek, Stepanek, 


drużyny 
Miro- 


| r.b, wielkie międzynarodowe wyści- | slay, Rcczwara, Dimitrij; Bruner; Ji- 


gi na torze w Helenowi ie. Początek | ri 


zawodów © godz. 17,30. 

W programie pierwszego spotka. 
mia przewidziany jest mecz Pardu- 
bice (C.S.R.) — Łódź, obejmujący 
kcnkurencje: 100 mtr. na czas z lot- 
nego startu, biegi sprintnerowskie 
biegi drużynowe 4,060 mtr, i wyścig 


Wilczok na 


Znów afera z 


Widomym znakiem początku se- 
zony. bokserskiego sa czywione we- 
drówki pięściarzy. Kluby gruntow 


nie przygotówują se do mi- 
strzestw drużysowych, przy czym 


nie należa do rzadkości wypadki, 
iż posługują się starymi metodami 
korzystanie z pracy innych klu- 
bów- 

09 doniosłe agencja SAP, wido 
wnis większej afery tego rodzaju 
był ostatnio Chorzów. Przed kilku 
dniami hawił tam  przeisiawicel 
wrocławskiego klubu sportowego 
„Burza — Wilczok. Złożył on wi- 
zyty pięściarzom ZKŚM— Batory: 
Bazarnókowi, B'brzyckiemu i No- 
wąrze. Jak wyszło na iaw, poleras 
tych wizyt Wilezok nie ograniczył 
gle do wyrażenia swego “pogla: du 
na wartość tych Peściarzy, ale za- 
propoarował im przenies: čenie do 
Wrocławia, offarewując wzamian 
po 20.000 zł. oraz prezenty w po- 
stari garderoby. 


Propozycja ta przypadia boksa- 
rom do gustu, zwróci się więc do 
swego mac: 'erzystega klubu z żada 
niem zwoleenia. 


Działacze Batorego nie udzielili 
odpowiedzi na to niespodziewane 
żądanie, rozpoczęli badanie źródeł 
Roi ray trójki swych asów do 

bamv klubowych. Szybko wyszło 
na jaw, kto i w jakich okolicznoś. 
dach działał w ostatnich dniach w 
Chorzowie. Sprawę oddano do Slas 


Kolegium Sędziów ŁOŻPŃ 


Komunikat Nr 26 


Obsada zawodów o mistrzostwo dnia 29. 


8. 1048 r. 
Pkt. 1, Finat KŁ ©. 
Godz. 18. Boisko Wima Kłub Filmowiec 
Kol Eckler. 
Kiub 


— TUR Sier,, 
Godz. 11. Boisko Pabianice I, 
TUR Fab. — Ognisko, Kol, Walczak Wł. 
Godz. 18. Boisko Arco. Kłub Arco — 
ZZK Rogów. Kol. Melka, .“ 
Zawody o puchar LOZEN. 
Gódz. 17. Boisko Kutno, Klab Kutne — 
Zyierz. Kol. Kasparek. 
5% 1% Boisko Zduńska Woła, Klub 


ŻA. * Wola — Pabianice. Kol. 
Gońz. 17. Boisko Skierniewice, 
Skierniewice — Łowicz. Kot, Niedźwiecki. 
Godz. 17. Boisko Piotrków. Kiub 
Piotrków — Tomaszów. Kol. Wrzeszer. 
Łiniowi na zawody o mistrzostwo Klasy 
Państwowej, 
Godz. 17.30. Boisko ŁKS. Klub LKR — 
2008, Kol.: Błaszczyński, Grynien= 
ski. 


Trawkow= 
Kinb 


| 


| 


"emecz i Jarosłav Bartunek. 


Drużyna Łodzi zesłanie zasilona 
Kupczakiem z Krakowa, 7 

Przedsprzedaż biletów W Spół- 
dzicini Praca „Szklarz“ ul. Stalina 


Nr, 25 i w kasach Helenowa cd godz. 


bokserów 


kaperowaniem 


kiego Okręgowego Związku Bok- 
serzkiego, który po przeprowadze- 
um dochodzenia, zwrócił sie z kolej 
do wrocławskich władz okręgowych 
z żądamiem przeprowadzenia badań 
na swym terenie. 

śląska opinia sportowa z napię- 
ciem oczekuje wyników tej akcji. 
Najbardziej inieres ującym w całej 
sprawie jest edpowiedź ma pytanie 
skąd Wiłczok, znalazł tek poważne 
fundusze nat skaperowanie chorzów 
skich pięścyrzy i u „czyjego działał 
polecenia ? ? 

Nam się wydaje, że w sprawę 
wkroczyć powinien również przez 
swojo terenowe organa Urząd Kul 
tury Fizycznej. Jest nie do pomy- 
Sen? e, aby natal w sporcie pol- 
stim buszoważy elementy traktu- 
javo ten sport. jak imprezę cyrko- 
wą. I Wiłczok i jego złleceniodaw- 
cy winni zostać wyelimnowani z 
życ» Sportowego, jeżeli ma ono 
służyć nic tylko wychowaniu fizy- 
czemu, ale i moralnenmu młodzie- 
ŻY. 


Baran unieruchomiony 
na 4 tygodnie 


Kontuzja, jaka odniósł napastnik 
ŁKS Baran na meczu Łódź — Zw. 
Zaw. Jugosławii, okazała się dość 
poważna. Baran będzie imustał Się 
poddać dłuższemu leczeniu è nale- 
ży wątpić czy będzie mógł wrócić 
na boisko przed upływem miesiąca. 


Niespodziewana łagodność... 


Przed trzema dniami podaliś* 
my wiadomość 0 _4-miesięcznej 
dyskwalifikacji lswoskrzydłóowego 
warszawskiej Polonii — Ochmań 
skiego. Jak wiadomo karę tę wy” 
mierzy? Wydział Gier i Dyscyp- 
liny PZPN za brutalną grę, któ- 
rej Ochmański dopuścił się. ne 
meczu Polonii z Widzewem. Nie 
długo trwała dyskwalifikacja, bo 
oto na ostatnim posiedzeniu WG 
i D.PZPN postanowione ©ch- 
mańskiego ułaskawić i będzie on 
mógł grać już w niedziele przeciw 
Wiśle. 

Przyczyny tej wyrozumiałości 
panów z WG i D nie zostały po- 
dane. 


Clyde rzeczywiście mie mógł ukryć swej radości. 
„JRoberta znów się uśmiechała i była czarująca. 


— E, nie, ty przyjdź tutaj. Taki śliczne stokrotki. 

— Nie, ty musisz tu przyjść. Jest.tu „ktoś, 
chce przewieźć czółnem. , i 

Chciała to krzyknąć głośno, ale głos ją zawiódł i 
przyjaciółka poszła dalej, zbierając kwiaty. Roberta 
zmarszczyła czoło i nie wiedziała; co robić. 

— A jeżeli tak — postanowiła nagle — popłynie- 
my w takim razie do niej. 

— Doskonale! — zawołał zachwycony: Clyde. — 
Naturalnie. Proszę wsiadać. Narwiemy naprzód tych 
liii, a jeżeli do tej pory nie nadejdzie, PoPiyniEMnY. 
do niej. 

Proszę wskoczyć na sam środek, żeby łódka nie 
rozkołysała się. 

Odsunął się i patrzył ńa nią, a Roberta, zmiesza- 
na, gorące spojrzenie utkwiła w oczach chłopca. 
SKczżcie z niej promieniowało, otaczała ją jakaś ró 

żana mgła. Wysunęła nogę. 

— Czy to naprawdę bezpiecznie? 

— Ależ najzupełniej! — zapewniał Clyde. — Be- 
dẹ uważał: Proszę trzymać się mocno gałęzi. Unie- 


tto nas, 


— Jak dziecko — pomyślał Cly de, — Już do- 


„| brze... — uspokajał ją. Proszę usiąść na środku. Nie 


będzie .się kołysała. Ale wie pani, że to zabawne. 


'| Właśnie, kiedy, płynąłem w tę stronę, myślałem © 


pani... Myślałem, że pewnie pani podobałoby się tu- 
taj, ż że możeby chciała przyjechać tu kiedy. A tu pa- 
ni jest i ja jestem i wszystko tak się stało jak chcia- 
łem. ji 


Gestykulował, trzaskał palcami, A Roberta za- 
chwycona tym wyznaniem i trochę przestraszona, 
zapytała: > 
i 27 prawdę? — Przypomniała sobie, że także 


; |o nim przez cały czas myślała. 


— Aisi tak, ale co więcej — prawił Clyde — my- 
«|ślełem o pani przez cały dzień, naprawdę. Mówię 
szczerze prav sde. Myślałem, żeby to' można było 
spotkać się z panią dźiś rano i przywieźć ja tutaj. 


— Ależ, panie Griffiths, pan chyba żartuje — 
' | protestowała Roberta przerażona nieco, że to spot- 
kanie szybko ‘wchodzi na uczuciowe tory. Z obawą 
myślała, dokąd to ich zawiedzie i chciała spojrzeć na 
niego trochę chłodniejszym wzrokiem, lecz próżne 
były jej wysłki. 


— Ależ naprawdę! Słowo pani daję! ubewniał 


Clyde. 
— Tak, xzeczywiście jest bardzo pięknie — przy- 
znała Roberta. — Przyjeżdżam tu czasami Z przy- 


ruchomił łódkę dopóki nie wsiadła. Łódź przechyliła jaciółką. 


— Przyjeżdża pani? — zawołał i zaczał jej opo- 
w:adać, dlaczego wybrał tę miejscowość na samotne 
przechadzki i jak uczył się tu pływać. — No, i pa- 
trzecie tylko! Ja kręciłem się tu i ówdzie, a pani sta- 

ła sobie na brzegu i patrzyła na kwiatki. Czy to nie 
dziwne? O mało nie wypadłem z łódki. Nigdy jesz- 
cze nie widziałem pani tak pięknej, jak właśnie 
tam na tym brzegu. 4 

s7— Ależ panie: Griffiths — temperowała jego za- 
chwyty. Proszę tak nie mówić. Pochlebca z pana. 
Będę naprawdę obatwiała się pana. 

Spojrzał na nia onieśmielony. Ona uśmiechnęła 
się, bo i on wydał się jej tak piękny, jak nigdy. Co 
on też pomyślałby, gdyby mu powiedziała, że zanim 
go ujrzała na jeziorze, myślała także o nim. Myśla- 
ła, że wolałaby tu z nim być niż z Gracją. Że mogli- 
by siedzieć przy sobie, trzymać się za rece i rozma- 
wiać. On mogłby: ja nawet objąć, pozwoliłaby mu na 
to. Wie o tym. że byłoby okropne, gdyby ich ktoś 
zobaczył... Ale on nigdy się o tym mie dowie! Ni- 
| gdy!.. Byłoby to nieprzyzwoicie... A teraz stało Się 
samo... Ale co pomyśleliby ich znajomi, sdyby tak 
zobaczyli, że on ją wozi łódką po jeziorze? On jest 
szefem oddziału, a ona zwykłą robotnicą. Coby to 
było? Skandal oczy'wisty.. A ta Gracja- Niedługo 
spotkają się z nią. Musi to jej jakoś wytłumaczyć. 
On wiosłował po jeziorze, a że ją zna, więc chciał 
jej pomóc narwać trochę lili.. Cóż to takiego wiel- 
kiego? Przecież to nic zdrożnego. 


Nr 237 (1021) 


Dzień w Ładz: | 
Feleton: red dyżurnezu 144-158 | 


Mocy dyżurują pleki: 
-czą (Sz Pabianicka 56, 
u (Bia TXOWSKA 147), Górczy- 
á 59), Karlina (Wschodnia 
cła (Zwiony Rynek Fih 
ej Gumyanowskiego $7). 


LAITRIE 


TEATK KAMERALNY 


<«agórow 


DOMU ZOŁNIERZA 
ul, Daszyńskiegą 34, 

w poniędział: w sierpnia premiera 
sztuki „NIEB CZYR PAN PIC“ CG, 
de Peyret-Chaptis, jednego z nąjżnakó* 

y francuskich, autora 


Ta ostatnie sztu 
ksżych sukce- 
p e przedwojeń- 

nym. „Niebgszrzyk Pan Pic'* ukaże sie W 
Teatrze Kaffeęralnymm w świethej reży- 
Ser Janusza Warneckiëgo. 
Gdsadę stanowią:: Hanna Bielicka. Kry | 
siyna Ciechomska. Halina Głuszkówna, 
Czesław Guzek, Irena Horecka, Wanda 
A. Jamusż Faróń i i Miobał Me- 
ina. 

Bexoracje Stanisława Cegielskiego. 
Kasa czynna Od 11 do 43 j od 15. fele- 
lon ñr 123--02, 


PAŃSTWOWY 
TEATR WOJSKA POLSKIKUWG 

Wkrótece mieszkańcy Łodzi znów ujrzą 
na scenie Teatru WP (Jaracza 27) arcyza< 
bąwną komedię Moliere'ś pt. Grzegorz 
Dymdała”, 

Próby pod kierownictwem reż. D. Pie- 
traszkiewicz w cżęściówa zmienionym 
zesttole dobiegają końca. Obsadę, na cze 
le ze Stanisławem Łapińskim w -roli iy- 
tulowej tworzą: H. Billing, B. Fijewska, 
J. Macherska, J. Łodyński, J- Małltszew= 
exis Ji Warmiński i M. Wojciechowski. 
Ovracowamie sceńnograficzne Z. Strzełe- 
cx:ega. r 


TEATR LETNI „BAGATELA® 

Piotrkowska ié i 

Teair Letni „Bagatela“; Piotrkowska %. | 

Ostatnie dni najweselszćj komedii se- 

zow pti, 

"MUSISZ BYĆ MOJĄ" 

Pócz. u godz. 20. W niedzielę dnia 29 

u. Gwa przedstawienia o godz. 16,30 1 
+ Zmiżsi ważne. 


TEATR BOMBEDŁI MUGYCZNEJ 
„ŁUTNIA” 

Płottkuwska 2%. tel. 

Ds yo codziennie o godz. 19.16 

UNOTŁIWA ZUZANNA ` operetka 

w 8 aktach J. Gilberta. Bilety wezas- 

naj dö nabycia, uł. Piotrkawsza 104, 

a Gd gods. 17 w Kasie teatru. W nie- 

ttaielę kasa teatru czynne od godz. LL. 


1017-73 


TEATR TUR — ul. LI Listopada 31. 
-O godz: "19,56 -gościnne występy zespo- 
łu krakowskiego w sztuce G. Zasolskiej 
Di. „ZABUSTA* — ostatni tydzień. 


TEATE LETNI „ASA” 
m. Zachodni (3. telefóm 149-09. 


ta 16 1 1990 komedia miuzyczną pt. 
„Rózkoszna Dziewczywa* z H. Mskow- 
ską, W. Brzeztńskim. T. Wołońskim i 
wl. Kwśaskowskim na czele całego 
spółu. Zniżki ważne. 


ze~ 


MUZEA VIRISRIN: 
Etnograficzne -= Piac Womości Nr. i. 


— nisczytnia, 


prehistoryczne — Plac Woiności Ko. 16 
— nieczynne. 

Przyrodnicze — Park Sienkiewicza 

— meczynnę do 1 września, 
Sztuki — Więckowskiego 36, otwarte od 
17 prócz poniedziałków | piatków. 


ło = 


ADRIA — al. Marszałka Sralina t: 
„Moja mitat, godz. 18,30, 20,0, w 
niedz. 16,30. 

BAŁTYK = ul. Narfufówicza 20: 
„Lekkomyślna siostra godz, 
18.30, 21, w niedz, 18.80, 

BAJKA = pi, Frzneiszkunska 31: 
„Wakacje“ godz. 19; 20, w 
dzieję 16. ! 

GDYNIA — ul. Daszyhskiega 2: 
„Program aktualności kraj, | zagr. 

T 27 — godz. 11, 12, 13, 16, 17, 18, 
19, X, 21. 

REL — uL Ległonów 2/4: 

«Syn pułku”. gódz. 16, 18, 20, w nie- 
dzielę 14, 

MUZA — Ruda Pabianicka: 

„Siódma zasłona”, — godz. 18, 2%. w 
niedz. 16, 

POLONIA — ul Piotrkowska 57. 
„Zielone latat — 16. 18.30. 21, w nie- 
dziele 13,30. 

PRZEDWIOŚNIE — Zeromskiego 74/78, 
„Dziewczęta z baletu", godz. 18, %, 
w niedz. 15. 

RGROTNIK — ul Kilńskiego 178: 

„W pogóni za žem“: godz. 1% 
18,30 21, w. niedzielę 13.30. 

ROMA — ul. Rzgowska /84: 

„Póstrach mórz”, godz. 18, 0, w nič- 
dzielę 16. 
SBBKORD — uj. Rzgowska 2: 


16, 


- pie= 


„Rosgnna siedmiu ksłężyców” godz. 
1a, 20.30, w niedzielę 15,30. 
STYLOWY — ut Kilińskiego 123: 
„Bolero. — godz. 16,30, 18,30 20.30, 


w miedz. 14,30, 

SWIT — Bałucki Rynsk $* 
«Dragonwyck''. — godz. 18, 20,0, w 
niedzielę 15:30. 

TECZA dt Piotrkowska 103: 

+ „Okoliczności łszodzące”, — godz. 
17, 18, 21, w niedz; 15. 

TAVIIV rw oRrodzie) 

„Miasto bezprawia — goódt. sa| 
19.30 20,80, w niedz. 14.30, 

WISŁA = ul Daszyńskiego 1: 
„Chłopiec z przedtmieścią* — godz. 
1%, 19, 21, w miedz. 15. 

WŁÓKNIARZ — ul Zawadzka 16: 
„Miasto bezprawia” — godz. 17, 19, 
21. w niedz. 15. 

WOLNOŚĆ — ul Naptórkowskiego 18: 
„Lekkomyślna siostra" — godz. 15,50, 

„ 20.30 w niedz. 18. 

ZACHĘTA — u) Zgierewa SĄ: 

„Czaabidncu* -> gódńz. 
% niedzielą 16,30, 


18,90, 20,30 


Da: | 


| naruszono 


i tem, przedstawiony Miejskiej 


Codziennie o 18,0 w niedzielę Í : 
1 
| 


| odbędzie 


za 


] skiego 
l 


KURIER POPULARNY 


Sklepy płacą naiwięcej.. 


Z mcy | X, x = c= |= ai v 
Pe Ma) e 6% PERTY wici PEP 


Komorne w różnych strefach Łodz 


Kolegium usłaliło stawki czynszowe od lokali użytkowych 


Na wczorajszym posiedzeniu Ko- 


legium Miejskiego obszernie rozpa- 


trywane były zagadnienia, związane 
z nowym dekretem ò najmie lokali, 


fwchodzącym w życie z dniem 1 wrze 


smia r.b, oraz sprawy, dotyczące 
czynszu komornianego za lokale u- 
żytkowe. 

Jeśli idzie 
O KOMORNE W MIESZKANIACH, 
to jak wiadomo, będzie ońo Wy- 
datnie podwyższone dła tzw. inicja- 
tywy prywatnej. W niczym zaś nie 
dotychczazowego ko- 
mornego za mieszkania zajmowane 
przez świat pracy i niektóre katego- 
rie inteligencji pracującej. 

Kolegium, zgodnie z przepisami 
dekretu, miało dokonać  podziału| 
miasta na strefy, według których 
pobierane będą stawki komorniane, 
biorąc za podstawę zajętą powierz- 
ehnię, a więc každy metr kwadrato- 
wy lokalu — i to niezależnie od tego, 
czy kio będzie płacił pełnych i00 
proc. podwyższonych stawek, czy 
też tylko 50 proc, stawek. 

Po przedyskutowaniu projektu, 
Kolegium postanowiło podzielić 
mieszkania łódzkie na trzy grupy, 

W TRZECH STREFACH. 

Do strefy pierwszej zaliczono 
mieszkania znajdujące się w domach 
na terenie Starostw Grodzkiego 
Śródmiejsko - łódzkiego, oraz wszy- 
stkie lokale willowe na _ terenie 
przedmieść (strefy 11). A 
"Do strefy II zaliczono mieszkania 
w domach na terenie 1, 14 £ 15 komi 
sariatów M.O.. (Chojny | północna 
dzielnica miasta), na terenie osiedla 
lm. Mireckiego na Polesiu, Stoki Gór 
ne i Dolne, osiedle TOR na Marysi- 
nie, w Radogoszczu, oraz w Julia- 
nów w granicach gen. Sowińskiego 
— od strony północnej, Łagiewnic< 
kiej — od wschodniej, Julianow- 
skiej — od południówej i Zgierskiej 
— od zachodniej, oraz lokale willoos 
we na terenie strefy III, 

Do strefy DI zaliczono  miesz- 
kania na terenie reszty Łodzi. 

Powyższy podział na strefy zosta» 
nie przez Kolegium, zgodnie z dekre 
Ra- 
dzie Narodowej do zatwierdzenia. _ 

Fraypomnieć należy, że z dniemi 1 
września, wobec nieustalenia przeź 


Rząd óstatecznej wysokości stawek 
komornianych dla _ poszczególnych 


kategorii lokatorów i poszczególnych 
stref mieszkaniowych w miastach— 
pobierane będą tymczasowo stawki 
prowizeryczne, które potraktowane 
będą jako zaliczka na komorne. 
Uwzględniony przy tym będzie me- 
traż powierzchni każdego z miesz. 
kań. 


l—ru 


Dziś, dni 28 sierpafa br. o godz, 18.30 
ed się zebranie międzypartyjne 
PPS I PPR w Dziejnicy ChojnyPołuńdnie, 
w. Bronisławy ut 8. 


Referat wygłosi tow. M, Szwajcer. ©- 
becność członków. obowiązkowa, 


$ 


Dziś, dnia 28 sierpńią br., œ godz, t4 
udbedzie się zebranie międzyparty ing 
PEYS i PPR przy 14 Komisariacie Milicji 
Obywatelskiej, 
Sex w$słosi tow, prok, J. Lewiń- 


=R=A-DE©: 


SOBOTA. 2% SIERPNIA 1944 


7.201 list o kokluszu dr. J. Żeligow= 
skiej, 7,%0 Muzyka. 8,20 „Dalekie lata" — 
kolejny Odo. powieści K: Paustowakiego. 
8.30 Muzyka. 8,55 Informacje ogólnopol< 
skie. 9,00 Skrzynka PCK. 9,10. Program 
na dziś. 9,15 Komunikaty. 9,20 Przerwą. 
12,04 Dzierńik, 13.08 Rezerwa muzyczna. 
12.25 Utwory skrzypcowe w wyk. H; 
Rick-Wiśniewskiego, 12,45 1) „Jaką drogą 
najszybciej podnieść hodowię* — poga- 
danka. 3) Komunikaty. 13.00 Muzyka obia 
dowa — Ora Zespół J, Wasiakąa, 13.45 Mu 
zyka pownane. 14.30 Z dzistejszej prasy. 
14,35 Kwadrans muzyki popularneł. 148) 
„Nad czarna wódą' d. c. powieści dla 
młodzieży H. Górskiej, 15.05 Komunikaty, 
15,10 Muzyka z płyt, 15,30 Audycja słow= 
no+muzyczna dla dzieci. 16,00 Dziennik 
16.25 II ABKt£ opery „Sprzedana narzeczo= 
na“ Smetany, 16,45 „Przy sobocie BO ro+ 
bocie” — Transmisja z Budapesztu. 18,00 
„Rozmowy Kongresowe, 18.15 Koncern 
Krakowskiej Orkiestfy PR. 14,40 Andy- 
cja rozrywkowa. 19.00 Z cyslu augycj! | 

| 
i 
t 


„Migawki Lódzkie“ momaż T. Markow- 
nt. „Żdńbrwsmy Wong. 18.30 Mi 
eika. 19,35 


„Pięć minut poczjł”, 


Tan. PR 22.35 Koncert życzeń 
22,55 Omów. progr. lok, na futro, 
Owatnje w>donosścj. 23.90 Muzyka tan 
7090 Prorram na jutro. %%,M0 Mu] 
zyka taneczna, 24.00 Koncert życzeń 


O ile wspomniane sprawy komor- 
nego w mieszkaniach zostały uregu 
lowane dekretem o najmie lokali, o 
tyle 

KWESTIA ŁORALI 
UŻYTKOWYCH 
pozostawiona została do swobodnego 

uznania władz samorządowych. 

W Łodzi stawki czynszowe były 
ustalone w swoim czagie przez Za- 
rząd Miejski, jednak samorząd sta- 
nat na stanowisku, iż są one nie- 
współmierne „do podwyższonego 
czynszu i dlatego poddał rewizji do- 
tychczasowe normy. Wprowadził 
przy tym na podstawie przyjętej w 


dniu wczorajszym uchwały, podział 


lokali użytkowych na szereg kate. 
gorii w trzech, zasadniczych strefach 
miasta. 

Do I strefy zaliczono lokale użyt- 
kowe, znajdujące się ną całej ulicy 
Piotrkowskiej, na Placu Reymonta, 
na ul Sieradzkiej cały teren w 
czworoboku ograniczonym od stro- 
ny południowej ulicą  Bandurskie- 
go i Stalina, od północnej — ul. 


Ogrodową i Północną, od wschod- 
niej — ul. Kilińskiego, od zachodniej 
— ul. Gdańską (słowem — całe śród 
mieście), dałej lokale na ul. Stalina 
od Placu Zwycięstwa (Wodny Ry- 
nek), i na Placu Barlickiego (Zie- 
lony Rynek). 

Do strefy HI zaliczono lokale użyt- 
kowe na pozostałych ulicach na ob- 
szarze Starostwa Łódź — $ródmieś- 
cie. oraz przy ulicach wylotowych 
Pabianickiej. Zgierskiej i Rzgow- 
skiej. 

Do strefy HMI — zaliczono 
miasta. 


NOWE STAWKI CZYNSZOWE. 

Od lokali handlowych komorne w 
strefie I wyniesie 300 zł. od każde- 
go 1 metra powierzchni, w Il — 200, 
w III — 150. 

Od tokali przemysłowych: w I stre 
fie — 200 zł, w II — 150, w III — 
120 od każdego metra kw. Takie 
same stawki jak dla lokali przewiy- 
słowych obowiązywać będą dla lo- 
kali rzemieślniczych, oraz lokali biu 


resztę 


rowych przy przedsiębiorstwach han 
dlewych czy” przemysłowych. 

Od iókali biurowych instytucji spo 
łecznych w I strefie pobierane bę- 
dzie za każdy m. kw. powierzchnćt 
150 zł., w strefie II — 120, w IH — 
100 zł. £ 

Od garaży, magaaynów, szop iip. 
w I strefie — 150 zł, w II — 100, w 
III 80 zł 

Nadto wszystkie lokale (sklepy). 
które mają wejście wprost z ulicy 
dopłacać będą do powyższych sta- 
wek po 10 prac. Natomiast lokale u- 
żytkowe mieszczące się na podda- 
szach lub w suterynach korzystać bę 
dą z 20 proc. zniżki od ustalonej ta- 
ryfy. 

Do wszystkien stawek dojdzie põ- 
za tym 5 proc. za używanie wodo. 
ciągowycn i kanalizacyjnych urzą. 
dzeń i 5 proc. za centralne ogrze- 
wanie. 

Nowe normy komornego od Tokat 
użytkowych nie wymagają zatwier- 
dzenia Miejskiej Rady WE 

(AV, 


Transport jesienny na PKP 


Kolejarze zapewnią dostawę Żywności i 


W lokalu Związku Zawodowego 
Kołejarzy odbyło się zebranie akty- 
wistów PPS i PPR z terenu łódzkiej 
dyrekcji kolejowej, na którym po- 
stanowiono wykonać przedtermino- 
wo jesienny plan przewozów towa- 
rowych. Sprawę tę omówił na wstę- 
pie w zagajeniu przewodniczący wy 
działu komunikacyjnego WK PPS, 
tow. Rulski, a następnie zreferował 
ją obszernie tow. H, Wegner, Omó- 
wil en przygotowania do akcji je- 
siennej i zapewnił, że do 1 paździer- 
nika usunięte zostaną wszelkie nie 
domagania techniczne, które mogły- 
by wpłynąć na przebieg  kanipanii. 
Pzźrowozów jest dość,  brakująca 


ilość wagonów uzupełniona zostąnie 
przez dyrekcję katowicką. Wszystko 
przemawia za tym, że akcja przewo- 
zu buraków, zboża i węgla dla po. 
trzeb przemysłu i rolnictwa zostanie 
przeprowadzona płanowo I sprawnie. 


Kolejarze mają do wykonania po- 
ważne zadanie. Muszą przewieźć na 
kełejach normalnotorowych 8,183 wa 
ganów buraków, 8,830 wagonów 
ziemniaków. 2,600 wagonów zboża. % 
na kolejach wąskotorowych 38,250 
wagonów buraków, 5.950 wagonów 
kartofli 1 3,000 wagonów zboża. W 
tych warunkach jąko konieczność 
nasuwa się zwiększenie obrotu wago 


Przed przewidywaną 


obniżką cen skóry 


Przemysł włókienniczy mą do zaw |lilu w Nowych Dworach pod Oświę- 
notowania nowy sukces, o którym | cimient 


już częściowo podawaliśmiy. Ofo w 


fabrykach: PZPR w Bielawie, 


Lniarskiego w Wałbrzychu, oraz w| 


PZP |dzaję sztucznej skóry: 


Obecne produkuje się cztery ro= 
Dermę, Du- 


rex, Graniiol | Kulikó. Wszystkie 


PZPB Nr 3 w Łodzi przystąpiono do|one nadają się doskonale do wszeł- 


produscji sztucznej skóry. 
praey polskich chemików i robotni- 


ków udała się nam znaleźć metodyjw związku z odciążeniem 


wytwarzania sprowadzanych dotych- 
czas z zagranicy mas plastycznych 
koniecznych przy produkcji ene] 


nej skóry, jak igielitu i Le aga 


wanilu. W pierwszych dniach wrze- 
śnia br. zostaje otwarta fabryka igie 


Dzięki| kiego rodzaju zastępstw skóry zwie 


rzęcej, można więc mieć nadzieję, że 
zużycia 
skóry prawdziwej nastąpi dalsza ob- 
niżka cen tego artykułu, który bę: 
dzie mógł być wyzyskany wyłącznie 
do celów przemysłowych, oraz do wy 
robu obuwia. (p) 


Wdowiak wrócił do Polski 


Do Nowej Rudy przybył w dniu 25 
bra. transport Polaków, repatriantów 
z Mefz i Cerneville (Francja). 

Transportem tym przybył do kraju 
Mieczysław Wdowiak, działacz Rady 
Narodowej Polaków we Francji, nie 
słusznie oskarżony o szpiegostwo. 


W związku z tym niesłusznym 0-| 
śkarżeniem został zorganizowany 
specjalny komitet obronny, który 
zebrał liczne materiały, wykazujące 
pozytywen stanowisko Wdowiaka do 
pracy ną kopalni. 

Obrona Wdowiaka przed sądem 
całkowicie wykazała bezpodstawność 


= 


Kysunek bez podpisu. 


oskarżeń, natomiast podkreśliła jego 
patriotyczną postawę nie tylko w sto 
sunku do Polaków, ale i do Francji 
demokratycznej. 


Wdowiak został zrehabilitowany: 


Oszust wyłudza 


| Specjalnej 


SUTowców 


nów, a nade wszystko szybkie ich m 
ładowanie i rogładewanie na sta- 
ejach przeznaczenia. 


Referat polityczny wygłosił nastę: 
pnie tow, M. Dudziński. Scharakie= 
ryzował on m. in, sytuację gospodar 
czą państwa i podkreślił, że w kam 
panii tej pierwsze miejsce winni 
jąć kolejarze partyjni. , 


Dyrcitor PRP, inż. Bader omówił 
plan przewozów, Wyraził on posiad, 
iż aktyw partyjny winien być czuje» 
ny, śby planowi transportowemu nie 
groziły żadne przeszkody ze Strony 
eiementów «wrogich obecnemu nSstre 
jowi. y f 

W dyskusji zabrał głos prezes 0 
kroga ZZK, (ow. Bt, Suda, który 
stwierdził z zadowoleniem, i w tym 
roku rozpoczęte wcześniej przygoto= 
wania do akcji przewozów  jesien= 
nych na PKP, oraz, że kampanię 
rozpoczęły właśnie aktywy partyjne. 
Przermawiali również inni aktywiś- 
ci PPS i PPR, podkreślając dodafnie 
osiągnięcia akcji współzawodnictwa 
pracy ną kolejach, które zwiększyły 
wydajność i so za tym idzie — zarob 
ki kolejarzy. Mówcy domagali się, 
aby służba ruchu zaopatrzona zosta- 
ła w nieprzemakalną odzież, oraz, 
aby zwiększono czujność wszędzie 
tam, gdzie mogła by działać ręka Sas 
botażysty na transporcie. (at), 


Deszcz kar 
spadł na nieuczciwych kupców 


Walka o stabilizację rynku i 
wyeliminowanie z handlu wszel- 
kich przejawów spekulacji nie słab 
nie, Delegatura Łódzka Komisji 
codziennie wymierza 
paskarzom grzywny i kary. W. 
dniu wczorajszym ukarani zostali: 

Michał Kaczmarek (Nowomiej- 
ska 1) grzywną 150 tys. zł. za po 
bieranie nadmiernych cen ża skór. 
gumę. i 


Henryk Szmigiel (Franciszka 


pieniądze od rencisłów |ska 10) — 100 tys. zł. za pasko» 


Od pewnego czasu grasuje w mieś 
cie oszust, który zgłasza się do miesz 


wanie świecami, Krystyna Dąbrow 
ska (Lipowa 27) — 75 tys. za spe 


kań rencistów Zakładu Ubezpieczeń |kulację masłem. Mieczysław Go- 


Społecznych i 


ko kontroler Ubezpieczalni Społecz. |spekulację kaszą. 


nej lub Związku Rencistów Fundu- 
szów 


pieniędze, 


przedstawiając się, jajmółka (Gdańska 5) — 75 tys. za 


Kacper Dursk 
(Daszyńskiego 40) za pobieranie 


Ubezpieczeń Społecznych, w Tarsu ni 
si ^ |nadmiernyo en z ie a — 
podsfepny sposób wyłudza od nich q ych cen za kiełbasę 


5 tys. zł, Za to samo przewinienie 
Tadensz Stasiński (Abramowskie_ 


Przy.„dokonywaniu oszustw postę. |jga 9) skazany został na zapłaceć 
puje zwykle w tèn sposób. że infor- |nie 60 tys. zł, grzywny. Oprócz te 


mując o rzekomo mającej nastąpić 
podwyżce rent i uprawnieniach ren- 
cistów do różnych wymyślonych 
przez siebie świadczeń w naturze jak 
żywność. odzież, opał — pobiera od 
rencisty pokażne kwoty. jako opłaty 
za obiecane przydziały w naturze 
lub wprost, jako łanówke zą przy- 
śpieszenie załatwienia tych spraw w 
odpowiedniej instytucji. 


Rencista. u którego osobnik taki 
zjawi się z podobną propozycją, wi- 
nien bezzwłoczne' oddać go w ręce 
Milicji Obywatelskiej, 


go skazano jeszcze kilka osób 
grzywnami od 5 do 40 tys. zł. za 
nieuczewy handel. (b) 


Komunikat 


„Wydział Kultury i Sztuki Znrgąđu 
Miejskiego komunikuje, że w nite 
Gziolę, dnia 29 bm. odbędzie się bez- 
płatny koncert popularny w parku 
Zródlska* w godz, od 15—17 i w 
parku „Julianów“ w godz, od 17—19. 
Grać będzie orkiostro PZPR Nr 1 
pod dyr, Stanisława Nafalskiego, 
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Produkty i towary dla prowincji [M 


KURIER POPULARNY 


<- Konferencja gospodarcza w OKZZ 


W siedzibie Okręgowej Komisji 
Związków Zawodowych odbyła się 
w dniu wczorajszym wielka konfe 
rencja gospodarcza, poświęcona o0- 
mówieniu zagadnień racjonalnego 
rozprowadzania artykułów pierw- 
szej potrzeby, oraz artykułów prze 
mysłowych pomiędzy ludność ca- 
łego województwa łódzkiego, 

Na konferencję, której przewo- 
dniczył kierownik wydziału gospo- 
darczego OKZZ, tow. Chrzanow- 
ski przybyli zaproszeni przedstawi 
ciele: władz aprowizacyjnych, par- 
tii politycznych, powiatowych 
związków zawodowych oraz całego 
szeregu central gospodarczych jak 
Centrala Węglowa, Państw. Zakła- 
dy Zbożowe, Państwowa Centrala 


Handlowa, Powszechna Spółdziel- 
nia Spożywców itp. 
Przedstawiciele związków zawo- 
dowych szeregu ośrodków prowin 
cjonalnych złożyli sprawozdania ze 
stanu zaopatrzenia ludności, doma 
gając się w niektórych wypadkach 


igo usprawnienia dostaw dla szero 
kich rzesz konsumentów. 

W wyniku obrad postanowiono, 
aby powiatowe rady związków za 
wodowych  przysyłały do Łodzi 
sprawozdania sytuacyjne z podkre 
śleniem artykułów, których podaż 


|» niezbędne artykuły i towary. 


jest ich zdaniem niedostateczna. 
Na  podstanie tych raportów 
OKZZ. spowoduje interwencję za- 
interesowanych central gospodar- 
czych na rynkach prowincji, tak 
aby nigdzie niczego nie brakowało. 


(a). 


Trojaczki czekają 
na dalszą pomoc 


Zakłady Precyzyjnó Mechaniczne, 
Piotrkowska 66 na trojaczki łódzkie zło- 
tych 1000. 


interewencji w sprawie zwiększenia 
dostaw niektórych artykułów jak 
soli, papierosów czy mąki, na któ 
re ostatnio jest nieco większy po- 
Byt. 

Delegact organizacji gospodar- 
czych na podstawie dokładnych da 
nych wykazali, iż prowincja zao- 
patrywana jest pałlnowo we wszyst 


Dotyczy to specjalnie wsi., Czynio i 
ne są starania w dziedzinie dalsze 


O nowy ivp 


pracownika 


Szkoła Pracy Społecznej 


u progu nowego roku szkolnego 


Szkoła Pracy Społecznej Towa- 
rzystwa Uniwersytetu Robotnicze- 
go w Łodzi przy ul Skorupki 6/8 
rozpoczyna we wrześniu trzeci rok 
szkolenia kadr pracowników społe 
cznych. 

Zadania * cele Szkoły polegają 
na umożliwieniu zdolnym jednost- 
kom klasy pracującej zdobycia tas 
kiego przygotowania, aby mogli 
zająć kierownicze stanowiska w ró 
żnych dziedzinach życia państwo- 
wego, gospodarczego i społeczne- 
go i przyczynić się przez to do de- 
miokratyzacji aparatu wykonawcze 
go. Obok wykształcenia ogólnego 
i zawodowego przewidzianego 
programem nauczania zadaniem 
szkoły jest dać słuchaczom nauko- 
wą podstawę socjalistycznego po- 
gladu na świat, metodę pracy Wy- 
chowawczo. społecznej i w ten spo 
sób wychować nowy typ pracowni- 
ka — społecznika. 

Opracowania metody nauczania 
uwzględniającej cele i zadania 
Szkoły oraz wiek i skład społerzny 
Słuchaczy przedstawiało poważne 
trudności. Nauka bowiem polega 
tu na wdrożeniu przyszłych kierow 
ników do Samodzielnej pracy i sa 


mokształcenia, na rozwinięet ich 
zdolności rozumowaniu i ścstego | (owenie słychaczy nowowstępują- 
IE E aaO Aa DAAE G J E Ta BE AL ÓW 10 NE 


. »Stop — droga wolna« 


Od 1 września nowe przepisy ruchu w Łodzi 


-Z dniem 1 września rb. wcho- 
dzi w życie w Łodzi i wszystkich 
miastach kraju nowy regulamin o 
ruchu kołowym Wprowadza on je 
dnolity sposób regulacji ruchu na 
obszarze całego państwa. Cechą 
charakterystyczną zmienionego re 
gulaminu jest troska o zwiększe- 
nie bezpieczeństwa w komunikacji 
t'ruchu pieszym oraz dążenie do 
zwiększenia tempa ruchu i prze- 
piywu środków lokomocji przez 
ulice i arterie. 

Ujednolicenie regulaminu było 
koniecznością. Dotychczas bowiem 
szoferzy w każdym mieście mieli 
do czynienia z Innymi przepisami, 
co powodowało pewien chaos, 

‘Zmiany są zasadniczo niewielkie. 
Najważniejsze z nich wprowadzają 
zasadę, że bez dania sygnału „wol 
na droga“ i „jazda, ruszaj“ żaden 


kierowca nie będzie miał prawa ru |ska 111 
UNENZERZEZANNNZZNANNSNNNZZNENNUNUSNNZZNUNNUNNNAM 


ZJEDNOCZENIE PRZEMYSŁU APARATÓW ELERTRYCZNYCH 
w ŁODZI ul, PIOTRKOWSKA Nr 111 


INŻYN 


$ 


iu 


poszukuje 


na stanowiska DYREKTORÓW i KIEROWNIKÓW. 
Wymagańa znajomość branży elektrotechnicznej, praktyka 
zawodowa i wysoki poziom moralny. 


Oferty z dokiadnym przebiegiem pracy zawodowej i. odpisa- 
śni świadectw kierować należy pod wyżej wymieniony adres, 


wyrażania swoich myśli przy je-|cych. Zorganizowano kurs przy- 
dnoczesnym przekazaniu im naj. |gotowawczy dla powtórzenia ma- 
istotniejszych wiadomości o świe- |teriału do egzaminu wstepnego. 
cie w takiej formie, która by nie |Kurs okazał się pożyteczny i z inne 
obarczała niepotrzebnym balastem |go względu bowiem kandydaci za- 
pamięci. poznali się z wymaganiami szkoły 
Osiągnięcia naukowe nie są je- |i ci, którzy nie czuli się na siłach 
szcze całkiem zadawalniające, ale |zrezygnowali z nanki. 
na to składa się szereg przyczyn| Drugim środkiem do podniesie 
organizacyjnych a przede wszyst- |nia poziomu będą korepetycje pro- 
kim warunki w jakich znajdują się |wadzone przez wykładowców w ra 
sami słuchacze. Są to ludzie w róż |mach zajęć świetlicowych, 
nym wieku od 21 lat do 40 ż pomi| Istnieje jeszcze jedna sprawa, 
mo dużego wyrobienia społecznego |która w roku bieżącym zostanie u- 
mają nieraz trudności w przyswa- j|regulowana. Słuchacze szkoły Te- 
janiu sobie wiadomości naukowych. |krutują się przeważnie z aktywi- 
Poza tym wszyscy pracują zawo- |stów partyjnych i na nich ciążą ko 
dowo i jako aktywiści partyjni — |losalne obowiązki, W rezultacie 
społecznie. Czas. przeznaczony na jich sumietnego wykonania ludzie 
naukę mają wskutek tego bardzo |są przemęczeni i osłabieni fizycznie 
ograniczony i umysłowo. Celem zapobieżenia 
Wśród słuchaczy znajduje się |eałkowiłemu wyczerpaniu należy 
poważny procent kobiet. W ogólnej |zastosować pewne udogodnienia w 
liczbie 176 słuchaczy szkoła miała |pracy i całkowite zwolnienie od o- 
32 kobiety. Licząc się z póważny- |bowiązków społecznych. Organiza- 
mi i różnorodnymi obowiązkami |jeje į zakłady pracy muszą zrozu- 
niewiast trzeba stwierdzić, że nie |mieć, że jest to „inwestycja“, któ- 
jest to mała liczba . ra w niedalekiej przyszłości sto- 
W nowym roku szkolnym, ce |kroć się opłaci. 
lem podniesienia poziomu nauko- 
wego, postanowiono zastosować 
środki zapewniające lepsze przygo 


Z. Tar. 


PAŃSTW. PRZEDSIĘBIORSTWO 


ystępują. BUDOWLANE 
ZJEDNOCZENIE ŁÓDZKIE 


Oddział I Budowlany 
ŁÓDŹ, ul. Kilińskiego Nr. 136 
Telefony 188-34, 188-35 
zatrudni; natychmiast: 
MURARZY — CIEŚLI 


szyć-z miejsca zatrzymania. ZBROJARZY 
Ruch pieszy został w nowym re- PENERE AZ 
8 ANR A ; ROBOTNIKÓW BUDOWLA- 
gulaminie ściśle zsynchronizowany NYCH. (Pr. 337) 


z ruchem kołowym. Regulamin w 
poszczególnych punktach ustala ja 
kie znak: dawać mają kierujący ru 
chem milicjanci w poszczególnych 
wypadkach. 

Rozkaz o wprowadzeniu nowych 
przepisów o ruchu został już wy- 


OGŁOSZENIA DROBNE 


Lekarze 
Dr med, SIENKO KSAWERY epecjali 


5 + 3143; |Sta chorób skórnych, pęcherza, wene- 
dany przez ; Komendanta Milicji rycznych przyjmuje, Killńskiezo 132. w 
Obywatelskiej na miasto Łódź. (b) | godz. 13—14 1 16—18. Tel. 206.56. —232 


Zoołiarowanie nracv 
ZAKŁADY Graficzne w Łodzi poszukują 


Uwaga, wstępujący 


wykwalifikowsanego majstra Iintroligato- 
. . ra. Ofdrty pod ,50'* — „Prasa* Piotr- 
na Wyższe Uczelnie! | kowsxa s. ag 
Biuro  Informacyjno-Werbunkowe > 
przy ZAMP w Łodzi udziela szczegó Różne 


łowych informacji w sprawie przy- 
jęć na Wyższe Uczelnie. 

Godziny przyjęć: codziennie od 11 
do 17, w lokalu ZAMP, ul. Piotrkow- 


SPÓŁDZIELNIA Pracy ..Przyszłość Ho- 
botnicza”. Łódź, Piotrkowska 105, tel. 
116-01, sklep Piotrkowska 14 wykonuje: 
obuwie codziennie. wyjściowe, sporto- 
we, filcowe — pantofle, bambósze, repe- 
Tacje, ceny niskie, —88 


Zacubione dokumentv 


SKRADZIONO legitymację Zw. Zawodo- 
wego, tramwajowa, książeczkę Ubezpie- 
czalni Społecznej. Rudowska Cecylia, Że- 
romskiego 54. —184 


ZAGUBIONO kartęrejestracyjną RKU — 
Łódź na nazwisko Kuciński Stanisław. 
Rzgowska 89. —;85 


IERÓW 


SKRADZIONO oryginał Świadectwa Doj- 
rzałości Nr 5 wydane przez Liceum Ogól- 
nokształcące przy PWSP Łódź, na na- 
zwisko Kondratiew Jerzy Połudnłowa 28; 


ZAGUBIONO zaświadczenie o rejestracji 
woójswowej Pluciński Tadeusz, zj 
—;87 


(PAP 3738) 


| 


Nr 237 (1021) 


TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ yLUTNIAG 
PIOTRROWSEA 243 


Dziś i codziennie o godz. 19.15 
Pełna humoru operetka w 3 aktach J. GILBERTA 


„CNOTLIWA ZUZANNA“ 


Udział bierze cały ZESPÓŁ — CHÓR — BALET — ORKIESTRA 
Przedsprzedaż biletów: Piotrkowska 102 „Spółdzielnia Plastyków" 
od godz. 10 do 16.30 — Od godz. 17 w kasie teatru. 

W niedzielę i święta kasa czynna od godz. 11. 


TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA, ul. Daszyńskiego 54 
W PONIEDZIAŁEK 30 SIERPNIA 


PREMIERA SZTUKI C. de PEYRET CHAPUIS 


NIEBOSZCZYK PAN PIC 


Telefon 123-02. 


Kasa czynna od 11 do 18 i od 15. 


ZACHODNIA 43 


DZIS o 19.30 
NAJWIĘKSZY PRZEBÓJ SEZONU 


»ROZKOSZNA DZIEWCZYNA« 


w roll tytułowe. 
HELENA MABOWSKA. 
BEA — St, PIASECKA, 


W rolach pozostałych: B; HALMIR 
BRUSIRTEWICZ — M, DABROWSKI 


LETNI TEATR zOSA« Telefon 140-09 


w. BRZEZIŃSKI — K, 
KWASKOWSKI — A. POŁOŃSKI — T. WOŁOWSKI 


WŁ, 
i inni, 
Reżyszr: T. WOŁOWSKI. Dekorator: J. GALEWSKI 


Orkiestra pod batutę Z, WIEHLERA 
W niedzielę 2 przedstawienia o 16 i 19.30 


Uprasza się o NRA nabywanie biletów w kasie 
letniego teatru w godz. 10—13 i od 16. (tel. 140-09) 
Zniżki ważne. 
uwanananmananawenannnannnnananannananannnaaaananw 


Kursy Polskiej YMCA 


W nowym roku szkolnym Polska YMCA prowadzi kursy: 
JEZYKA ANGIELSKIEGO 

FRANCUSKIEGO 

ROSYJSKIEGO 

NIEMIECKIEGO 

CZESKIEGO 

b POLSKIEGO (wymowa i pisowma) 

kluby konwersacyjne w różnych językach 


[ERROR 
fananunanananannnana: 


+ 


oraz KURSY ZAWODOWE: kroju į modelowania, szycia, haftu, 
stenografii, sekretarek, maszynopisa- 
nia, księgowości początkowej, prze- 
mysłowej, kalkulacji przemysłowej, 
planowania, kreśleń technicznych 
niższy i wyższy, bułowniotwa i kreś- 
leń budowlanych,  radiotechniczny, 
elektroinstalacyjny, ślusarski i sa- 
mochodowy amatorski, 

Informacje į zapisy w sekretariacje YMCA — Łódź, Moniuszki 4a 

w godz. od 9—21. 


NE NA IE S r nc a, KN R 


BATMANA ONION LETETTE TTTS 
i s» MD A Kés x 
= m m T Gl a = 
= E Dembiec i Z Tręhasiewicz = 
|= -= 
= z 
E ŁÓDŹ, ul- PIOTRKOWSKA Nr 81, — tel, 115-94 = 
E Konto 411 Bank Związku Spółek Zarobkowych. = 
= (6822) = 
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HURTOWNIA MANUFAKTURY i GALANTERIA 
„Bawełniana* 


UUEBUUUNUNANU 


Łódż, Piotrkowska 2i tel. 135-59 


6530 
MAMOKDIOMNUMUOMUOMOONO DOO OOOO ANOANO DATAA RATAA LEO LEN OTI 


REDAGUJE ZESPÓŁ, 
RED. NACZ. — przyjmuje od godziny 12 do 13, 


SEKR, RED, — od godziny 10 do 11. 


WYDAWCA: Spółdzielnia Wydawnicza „WIEDZA”, 


NASZE TELEFONY: 
Centrala telefoniczna Redakcji | Administracji 136-91, 257-94 
Ekspozytura, 
Kolportażu 136-91, 
Ozta} Ogłoszeń 256-37, 


Ekspedycja 
Rozdzielnia 


130-46 
144-18 


Redaktor Naczelny 257-94 
sekretarz Redakcji 
Dyrektor 


Administracyjny 136-9} 


p[— z 2 m > + y 
Redakrig — Łódź. Piotrkowska 68. Administracja — Łódź, Piotrkowska 70 Redakcja honoruje tylko artykuły zamówione i rękopisów nie zwraca się, Warunki prenumeraty: 
miesięcznie z dostawą do domu =s zł. 130, z dostawą przez pocztę — ał 120, z odbiorem w Administracji—2ł. 100, prenumerata zbiorowa (od 20 Ez2.) zł, 60 


Drukarnia Nr 4, Spółdzielni Wydawniczej „Czytelnik", Łódź, Żwirki 2 
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